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Nałeżytość pocztowa opłacona ryczałtem. 


Lwów, czwartek 31 maja 1928 


Nakładem Spółki Wydawniczej GRODKI i Spółka. 
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Rok XIX, 


Redaktor naczełny: JERZY KONARSKI 


zpoczął dyskusję nad budżetem. 


Mowa wicepremjera Bartla w obronie równowagi budżetowej. 


Geny konilikt między Włochami I Jugosławją 
„italia” Sle Sygnały wzywające pomocy. 
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MINISTER ZALESKI WYJEŻDŻA 
DO GENEWY. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 29 maja. (ps) P. 
Min. spraw zagram. Zaleski udaje 


sie | czerwca do Genewy, aby 
wziąć udział w pracach Ligi Na- 


rodów. P. Minister zjawi się na 
«wwarikowem  postedzemu sejmo- 
wej komisji spraw zagran.. aby 


przysłuchiwać się dalszej dyskusji 
nad swem expost i odpowiedzieć 
na ewent. interpelacje. 

———— 
NOMINACJE POSŁÓW W BER 
LINIE I ANGORZE. 
(Feleionem od naszego korespondenta.) 

Warszawa, %) maja. (ps) Na 
dzisiejszem południowem posiedze- 
niu Rady Min. postanowiono przed 
sławić do podpisu p. Prezydentowi 
Rzplitej nominację  dotychczaso- 
wego posła polskiego w Rzymie 
Romana Kanola na posła polskiego 
w Benlinie, oraz nominację p. Ol- 
szowsikiego, dotychczasowego posła 


polskiego w Berlinie na stanowi- 
sko posła polskiego w  Angorze, 
które nie jest obsadzone od czasu 


śmierci śp. prof.  Wierusz-Kowa]- 
skiego. 

ENAR 
P. ULJANÓW POJĘDZIE DO RYGI. 
tTełefonem od naszego korespondenta). 

Warszawa, 29. maja. (st) Z Mos- 

kwy donoszą: Za sfer zbliżonych db 
komisurjafu spraw zagran. informują, 
że p. Ulianow, który przez dłuższy 
czas był radcą poselstwa sowjeckie- 
go w Warszawie, zostanie przenie- 
siony na takie same Stanowisko do 
Rygi. 
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, nie zostawione ną stole 


ODCISKI PALCÓW. 


(Do artykułu na str. 5-tej.) 


ZDRĄDZIECKIE 
| 


Ostatnie loty prób 


polskich. 


Paryż, 29. maju. (Tel, Go PY Lot- 


nicy polscy. majorowie  Jdzikowski 
i Kubala powrócii drogą powietrzną 
na lotnisko w Villa-Coubley. Po wy- 
konaniu w okolicach  Istrez  32-go= 
dzinnego lotn, który nie wykazał 


żadnych wad płatowca, ani w szeze- 


ne lotników 


mólności silnika. Fabryki przystąpiły 
do szczegółowej weryfikacji silnika 
i płatowca. Na zasadzie spostrzeżeń 
z próbnych lotów jest przewidziane 
dobudowanie dodatkowych  zbiorni- 
ków na benzynę, poczem lotnicy 
przystąpią do ponownych lotów prób- 


nych. Przygolowania ie zajmą Jeszcze 
pewien czas, 
am dziec | 
POWRÓT MIN. KWIATKOW- 
SKTEGO. 
{Telefonem od naszego korespondenta.) 
Warszwa, 29 maja. (ps) P. miu. 
Kwiatkowski po odbyciu. tygodnio- 
wej inspekcyjnej podróży wraca 
jutro do Warszawy ze Stanisławo- 
wa. 
—-0— 
WOJ. BORKOWSKI W POZNANIU, 
Poznań, 19. maja. (Tel. G. Pò Dziś 
rano przybył do Poznania nowy wo- 
jewoda poznański, Borkowski. 
y 
MARSZ. PIŁSUDSKIEGO 
W. GRODNIE. 
(Telefonem «rl 
Warszawa, 29. maja. (st) W Grodnie 
powstał projekt wzniesienia z okazji 10. 
rocznicy niepodległości Polski, pomnika 
Marsz. Józefa Piłsudskiego. Popłynęły z 
różnych stron znaczne dałki. Oddział 
Strzelca w Kudziewicach, pow. grodzień- 
skiego, poslanowił wystawić w lej wst 
również pomnik Marszałka. 
z p 


Traktory „DEERING“ 


15/80. i 10/20. PIP. 
oraz narzędzia motokultury, tj. plu- 
gl, brony, kultywatory 
dosiarcza ze swych składów na do- 
godnych warunkach regulacji 


Syndykat Rolniczy S. A. 
Lwów Trzeciego Maja I 11. 


POMNIK 


maszern korespondenla. 
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nad budżetem państwa. 


P. WICEPHEMJER BARTEL DOMAGASIĘ RESTYTUCJI BUDŻETU W ROZMIARACH PRZEDŁOŻENIA RZĄDO- 


WEGO. — WYSTĘPUJE W OBRONIE URZĘDNIKÓW I PRZECIW REDUKCJOM. — 


ZWIĘKSZANIE KADR NA- 


UCZYCIELSTWA. — PRZEMÓWIENIE GEN. REFERENTA P. KRZYŻANOWSKIEGU 
(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 29. maja. (ps.) Nowy 
Sejm miał dzisiaj jeden z t. zw. wiel- 
kich dni: zainicjowanie generalnej dy- 
skusji kndżetowej. 


Przed posiedzeniem Sejmu obrado- 


wali pod przewodnictwem Marsz. Da- 
szyńskiego przewodniczący klubów. 
Równocześnie zebrali się ministrowie 
w Pałacu Namiestnikowskim, gdzie u- 
slalono wytyczne punkty expose wice” 
premjera Bartla. O godz. 6 wiecz. sta- 
nął na trybunie - sejmowej wicepremjer 
Bartel. 


Expose wiceprem;era 
Bartla. 


„U podstawy formowania budżetu 
ua r. 1928/29 Rząd przełożył przede- 
wszystkiem ponad wszystko jego bez- 
względną równowagę.  Przedlożenie 
1ządowe było wynikiem bardzo samien 
nych i pełnych poczucia odpowiedzial- 
mości roztrząsań. Panowie raczyliście 
mw komisji poczynić w przedłożeniu tem 
mimo przedstawień 
Rządu długi szereg zmian. W szcze- 
gólności część rubryki wydatków zwięk 
szono o sumę 59,363,708 zł, a część 
de h zmniejszono o kwotę 20,825.176 zł. 

Saldo zwiększające wydatki wynosi 
więc 38,438.170 zł, Wnioski Rządu 
zmierzać będą ło restytucji przedłożeń, 
względnie do korskituiy propozycji ko- 
misji budżetowej, w szczególności do 
wwiększenia wydatków o sumę 
19,745.331 z}, a jednoczejnie zmniej- 
szenia ich o sumę 34,617.040 zł. Tym 
sposobem propozycje Rządu wyrażą się 
saldem bezwzględnem na rzecz zmniej- 
szenia wydatków proponowanych przez 
komisję w wysokości 11,871. 09 żł. 

W porównaniu z przedłożeniem rzą- 
dowem zwiększyła komisja budżetowa 
dochody Państwa na ogólna sumę 
59,986.828 zł. Rząd domagać się hę- 
dzie zwiększenia dochodów w niekłó- 
iych pozycjach na sumę 3,380.009 zł., 
a równocześnie zmniejszenia dochodów 
z ceł o 20,000.000 zł. Propozycje Rzą- 
du wyrażą się więc żądaniem zmniej- 
szenia pnzedłożeń komisji o ` sumę 
18,820.000 zł. 

Część Panów reprezentuje vpinję, że 
zastosowanie odpowiedniej ọszezedno- 
sei w budżecie pozwoliłoby na zdobycie 
sum potrzebnych na uregulowanie pa- 
lącej kwestji poborów urzędniczych. 
Mam przekonanie, że zachodzi tu mnie- 
Porozumienie odnośnie do pojęcia o- 
szczędności. Jeżeli Panowie chcecie tem 
imianem zaniechać inwestycji państwo 
„wych, to muszę przestrzedz przed tem 
arajusilniej. Wykładnikiem rozwoju 
Państwa nie jes! i nie uroże być w žad- 
nym wypadku rosnący jedynie budżet 
konsumcyjny. Możmość inwestowania 
„w Państwo jest makazem zarazem racji | 
stanu, jak | poczucia dumy narodowej. 
4 tych powodów zastrzec się muszę 
przeciw wysurięciu przez jednego z 
nnowców tezy zmniejszenia budżetu i to 
„4 do poziomu 1.200,000.000 zł. Ten 
swoisty kurs ekonomiki operuje także 
hasłem ograniczania ilości uzadżkc6 | 
i zdobycia tym sposobem Środków na 
oprawę bytu pozostałym. 


reprezentantów 


Świadomi jesteśmy braków _ naszej 
administracji i naszych  ptzedsię- 
biorstw pod względem organizacji i 
racjonalizacji pracy. Wiemy, jak wie- 
le w tej dziedzinie jest do zrobienia, 
ale rozumiemy, że praca ta postępo- 
wać może tylko powoli i być dokona- 
na własnemi siłami. Btwierdzamy sta- 


| 


łą pod tym względami poprawę. Żadną 
miarą i w żadnej dziedzinie mie wolno 
uważać pracowników państwowych, 
jak się to tu lub ówdzie pragnie, za 
bezpłodmych i bezmżytecznych zjada- 
czy państwawego chleba., Pracownicy 
państwowi w znacznej swej części 
dorastają do swoich ważnych zadań, a 


Nominacja p. Gołuchowskiego 
wojewodą lwowskim 


NASTĄPI OKOŁO 12. CZERWCA. 
(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 29. maja. (ps.) Jak się 
dowiadujemy, nominacja posła do Sej- 
mu Agenora Gołachowskiego wojewodą 
lwowskim ma być załatwiona około 


12. czerwca. Odpowiedni wniosek przed 
stawi Rada ministrów p. Prezydentowi 
Rzpltej w najbliższym czasie. 


Krwawe SIAFGIE 


polci z (umem, 


Z PRZYCZYNY AWANTURNICZEGO ŻOŁNIERZA. 
(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 29. maja. (st.) Wczoraj 
podczas odpustu we wsi Zabrzezie (woj. 
nowogrodzkie) aresztowano pijanego 
żalnierza, Kadena. Tłum rzucił się na 
policję, którą począł obrzucać kamie- 
niami. Gdy kilku policjantow padło 
rannych, policja użyła broni palnej, 
strzelając z początku w górę, a następ- 


nie, gdy to nie pomogło — w stronę 
ludzi. Skutek był taki, że 2 padło cięż- 
ko rannych, ponadto policja areszto- 
wała kilkunastu podburzaczy — jak 
się później okazało — agitatorów ko- 
munistygznych, których osadzono w 
więzieniu. Pobitych kilku policjantów 
kamieniami umieszczono w szpitalu. 


„italia wzywa pomocy! 


Rzym, 29. maja. (Tel. G. P.) W ko- 
łach politycznych i lotniczych Włoch 
panuje ogromne zaniepokojenie z powo 
du „Italji. Powszechnie zdają sobie 
sprawę z tego, jak trudno będzie tak 
ciężkiemu slatkowi, jak „Italija“, wylą- 
dować podczas burz na lodach lub ska 
lach Spitzbergu. 


| 


Moskwa, 19. maja. (Tel. G. PJ 
(Agencja Tass). Radjostacje syberyj- 
skie i dalekiego wschodu rozesłały w 
pięciu językach o'rzymane ze sterow” 
ca „italia“ sygnały zawiadamia ące o 
grożącem pw  niebezpieczeństwie i 
wzywające do udzieenia pomocy. 
Koła lotnicze przypuszczają, iż stero- 
więc zmuszony do lądowania na wy- 
brzezu półnoenem. 


Samolot przejechał się 
po głowach tłumu. 
STRASZNE SKUTKI NIEOSTROŻNOŚCI PILOTA. 


Paryż, 29. maja. (Tel. G. P.) Pod- 
«zas wczorajszej uroczystości lotnicze] 
w Orly jeden z lotników cywilnych 
niedobrze obliczył przestrzeń, na któ- 
rej miał lądować i przy  spadaniu 
wleczał na przyglądające się ćwicze- 


niom masy ludności. Samolot wyłlą- 
dował wprost na głowach pmbliczno- 
ści. Jedna toba została zabiła, a 12 
cab ndmiesło ciężkie ramy. Pilota 
aresztowano, 


BESTJALSKI CZYN BANDYTÓW. 
(Telefonem od naszego korespondenta). 

Warszawa, 29. maja, (st) W Ła- 
gowinikach (Poznańskie) na osade rol- 
nika Gustawa Balcera napadło trzech 
zamaskowanych i uzbrojonych w re- 
wolwery bandytów i zrabowało znacz 
ną gotówkę. Zranili ciężko Balecra 
craz  zniesławiii w oos%h rodziców 
a> to letnia córeczkę, Gerirudę, po- 
czem zbiegli do lasu. Jest podejrzenię 
że przekrądii się przez granicę nie- 
miecką, 


BABKA, ZATRUTA FOSGENEM. 
(Teletonem od naszego korespondenta.) 

Warszawa, 29. maja. (st) Z Berlina 
donoszą: Tamt. stacja ratownicza udzie- 
liła wczoraj pomocy murarzowi Fritzowi 
Heisenowi z Hamburga, u którego stwier 
dzono ciężkie zatrucie fesgenem. Helsen 
jadąc do Berlina wziął na drogę „babkę* 
która — jak się okazaio — była upieczo- 
na z mąki »atrniej fosgenem, unoszącym 
się nad Hamburgiem w dniach kata- 
strofy. 


——0—— 


generalną dysiisję | 


Marki- 


Najmodniejsze Fulary, 

zety, baw-łniane wyroby fan- 

tazyjne, kreplisy, lekkie we- 
nianki 


poleca w olbrzymim wyborze 


| 
a | 
Aon egn Uwiery| 
Lwów, ul. Kal cka 10. | 
j 

tae 


Te same nowości we fljach: 


w Stryju, Drohobyczu, Tarnopoiu 
i Tarnow e 


ofiarność wielu z nich musi budzić 
głęboki szacunek, 

W administracji państwowej w ści- 
słem znaczeniu zajętych było w maju 
1926 — 45.034 urzędników i 20.403 
niższych funkc'onarjnszy, w sierpniu 
1927 ilość urzędników wynosiła 43 
tys. 728, zmniejszenie wynosiło więc 
2.89%. Redukcja w Prezydjum Rady 
Ministrów wynosiła 215%, w min. 
spraw wewn. 9.3%, w min. rolnictwa 
8%, w min. W. R.i'O. P. 7%, robót 
publ. 5%, skarbu ponad 4%, Dalsza 
redukcja jest niemożliwa albo nzależ- 
niona od usprawnienia organizacji 
pracy, które postępować może tylko 
stopniowo. 

Tiosé nauczycieli wynosła w roku 
1926 — 75.290, a w styczniu 1927 — 
78.894. Dalsze zmniejszenie nie tyiko 
nie było moliwe, ale liczyć się nale- 
ży z ktomiecznością stałego zwiększa” 
aia. W najbliższych 10 latach wyrów 
nywać się będzie ilość dzieci do stanu 
przedwojennego, co pociągnie za sobą 
zwiększenie etatów nauczycielskich © 
3.8500 rocznia, przez dalsze trzy latą 
o 3.000 rocznie, a przez 4 dalsze lata 
o 2.800, w każdym z nich. Policja 
Państwowa zredukowana została o 
352% w r. 1927. Dalsza jej redukcja 
est niemożliwa. Funkcjonarjusze im- 
stytucyj, uakładów i przedsiębiorstw 
państwowych, platni z kredytów oso- 
bowych, obejmują liczbę 5.285. Roz- 
wój monopolów państwowych nie tyl- 
ko wyklucza możność redukcji tej 
liczby, ale każe spodziewać Się jej 
vowiększenia. Ilość sędziów i proknra. 
torów, wyrażająca się liczbą 3.2564, 
w sierpniu 1927, tylko w sposób nie- 
dostateczny zapewnia szybkość w wy 
miarze sprawiedliwości, Wydatki na 
emerytury i zaopatrzenia inwalidów 
wojennych są istotnie bardzo znaczne, 
ale czyż istnieje możność ich zmniej- 
szenia? 

Rząd gotów jest szukać wyjścia 
z sytuacji, wytworzonej odrzuceniem 
przedłożeń podatkowych zawsze jed- 
nak tylko w granicach równowagi mię 
dzy dochodami i wydatkami. Równo- 
waga ta w żadnym wypadku i dla 
żadnych celów zachwiana być nie 
może i nie będzie, W dyskusji poseł 
przemawiający z tej trybuny nie bę- 
dzie się mijał z prawdą, twierdząc 
że chłopi patrzą z dnką zazdrością na 
miesrkamie nauczyciela. Winno 1na- 
stiąpić właściwe  zroznmiemie trudu 


| cziowieka pracującego mózgiem. Brak 


zrozumienia pracy ludzkiej jest rów- 
nocześnie brakiem należytej jej oce- 
ny. Im braki te prędzej nstąpią, tem 
lepiej dla Patistwa i wszystkich oby- 
wateli, 
x 

W czasie przemówienia p. Wicepre- 
mjera Bartla nie padł ani jeden okrzyk, 
co w naszym Sejmie jest rzadkością. Po- 
słowie wysłuchali mowy spokojnie i u- 
ważnie, mimo, że tu i ówdzie w słowach 
p. Bartla zawarte były aluzje pod adre- 
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sem. części postów. 
opuszczał trybun Wyzwoleniec Smola 
przypomniał sobie, że trzeha rzucić jakis 
okrzyk. Przyniosło mu ło lylko upomnie- 
nie ze skrony Marszałka. 

Oceniając przemówienie wicepremje- 
ra można twierdzić, że rząd doskonale 
sobie zdaje sprawę z zagadnień w dzie- 
dzinie gospodarczej i finansowej. Po p. 
p. wicepremjerze przemawiał p. Nicdział- 
kowski (socjalista). 


Nowa gen. rzferenta 
budżetu. 


Dyskusję generalną zagaił prot. 
Krzyżancwski, jako sprawozdawca ge- 
neralny budżetu. W dwugodzinnem 
przemówieniu omówił caloksztalt sto- 
sunków finansowych i ekonomicznych. 
Zaslugują na uwagę ustępy poświęco- 
pe staraniom rządu o uzyskanie kapi- 
tałów zagranicznych. Ideał zupełnej 
"niezależności gospodarczej jest czy 
stym romantyzmem polityczno-ekono- 
micznmym. Następnie mowca poświęca 
swoje wywody naszej ostatniej pożycz- 
re zagranicznej, jak i dalszym stara- 
niom rządu o wzmożenie dopływn 

kapitałów zagranicznych. 

Warszawa i Poznań już takie pożyczki 
otrzymały, Katowice i Lódź niebawem 
utrzymają, Omawiając zagadnienie po- 
życzki inwestycyjnej nie zgadza się ze 
stanowiskiem min. Romockiego, któ- 
ryby na te cele pragnął użyć wpły- 
wów z przedsiębiorstw kolejowych. 

W akcji Inwestycyjnej należy za- 
chować umiar, gdyż rząd mie jest w 
stanie użyć tak wielkich kwot, nie 
posiadając odpowiedniego aparatu, od- 
'powiedniej jlości inżynierów, materja- 
lu budowlanego, wskutek czego mu- 
siałby materjały te sprowadzać z za- 
granicy, co znów odbiłoby się uiem- 
nie na bilansie handlowym. 

Prof. Krzyżanowski dobitnie 
akconłował konieczność 

reform podatkowych, 
Niektóre z obecnych  podaików są 
ciężkie i dają się we znaki ludności. 
Do takich należy podatek obrotowy. 
Mowca wypowiada się zu jak maj- 


Za: 


rychlejszą nowelizacją. Zasada retor- 
my podalkowcj winno być dążenie do 


równomiernego rozkładu ciężaru po- 
dałkowego między całą ludność, Sta- 
nowisky rządu, kióry wycałał samo- 
rzutnie projekt ustawy o podatku ma- 
jalkowym., iest całkowicie słuszne, 
albowiem trzy przedłożenia podatko- 
wę stanowiły pewną calość,  Mowca 
duje wyraz przekonaniu, że rząd 
wniesie niebawem do Sejmu nowe 
przedłożenia podatkowe. 

Dalej omawia sprawę pokorów urzęd- 
niczych, zbilając przekonanie błędne, 
jakoby między  obałonem przedłoże- 
niem podałkowem a kwestją nrzędni- 
cza istniała izkaś łączność. 

Rząd przedkładając projekty dążył do 
powiększenia płac, miał jednocześnie na 
oku konieczność ulrzyntania równowagi 
budżetowej i wpływu z tych podatków 
nie przeznaczał na podwyżkę płac, ale 
na utrzymanie równowagi bndżetowej. 

Jeżeli chodzi o naszą Sytuację gospo- 
dareza, lo poprawa, jaku wyczuwać się 
w całym święcie znajduje odgłos 
iw stosunkach polskich. Dlatego leż uie 
ma powodu do pesymizmu. 

Mowca wykazuje, iż śmiertelność w 
Polsce w porównaniu z latami przedwo- 
jennemi zmalała o 25 proc, bezrobocie 
wykazuje znaczne zmniejszenie. Nie na- 
leży przywiązywać wiełkiego znaczenia 
do wzrostu drożyzny. Nałeży się spodzie- 


daje 


wać, 
spadną, ze względu na znaczne zapasy 
towaru. Również nie należy przeceniać 
znaczenia ujemnego bilansu handlnawego, 


Dopiero gdy p. Barteł | 


że ceny artykułów przemysłowych | 


GAZETA PORANNA“ z dnia 31. 


Howy ostry KO 


WROGIE DEMONSTRACJE W OBU PAŃSTWACH. — JEDNAKŻE SPODZIEWANE JEST 


(Tel G, P.) Wczo- 
siluden- 


Bialogród, 29. maja. 
raj na ulicach miasta grupy 
tów usiłowały manifestować przeciwko 
Włochom. Policja rozprószyła manife- 
słantów. Dziś przedpołudniem powtórzy- 
ły się demonstracje, wobec czego ołoczo- 
no budynek poselstwa włoskiego silnym 
kordonem. Demonstranci utworzyli duży 
pochód przez miasto wydając okrzyki 
przeciw Mussoliniemu. Podczas wczoraj- 
szych demonstracji w Spalato manife- 
stranci wtargnęli do jednego że składów 


masa 1828. 


SYTUACJI. 
miejskich, 
niego i spalili go. 

Rzym, 29. maja. (Tel. G. P.) W sze- 
regu miast włoskich studenci zorganizo- 
wali demonstracje protestujące przeciw- 
ko antywłoskim manitestacjom w Jugo- 
sławji. Szłi oni przez ulice miast śpie- 
wając pieśni narodowe. Spokój nigdzie 
nie został zakłócony. 

Wiedeń, 29. maja. (Tel. G. P.) W tu- 
tejszych kołach dyplomatycznych uważa. 
ja sytuację stworzoną przez nowy kon 


PETA WEKA ZEUJAKC UT: EEDE N EE EEEE PRA 


Posiedzenia sejmowe codziennie 


CZERWCA BUDŽET ODEJDZIE DO SENATU. 


(Telefonem od naszego korespondenta), 


Warszawa, 20. maja. (ps) Dzisiaj 
przedpoł. odbyło się posiedzenie prze- 
wodniczących klubów seimowych, na 
którem uzgodniony został 
obrad dwutygodniowych Sejmu, po- 
świeconych dehacie budżetowej. Usta- 
lony został klucz, wedle którego Jo- 
dymka, kióra ma 130 posłów, zaslona 
posłami lewicy NPR i grupy Stapiń- 
skiego, będzie dysponowała w dysku- 
sji 15 godz. 10 minutami, socialiści 8 
godz. 40 min, Wyzw. 6 godz., ZLN. 
5 godz. 35 min., Ukr. Bialorusni + 
godz. 30 min., Stronnictwo Chłopskie 
4 godz. 20 min., Piastowcy 3.30, Niem 
cy 8.10, Ch. D. 2.40, NPR. 2.34, Ży- 
dzi 2.28, Radykali ukr. 1.28, korini- 


porządek | 


Posiedzenia sejmowe odbywać się 
będą począwszy oddzisiaj codziennie z 
wpjiątkiem niedziel i świąt przedpołu- 
dniem i popołudniu. Wedle tych obli- 
czeń Sejm będzie gotów 12 czerwca z II 
czytaniem budżetu, a 2 dni są przezna- 
czone na III czyłanie tak, że 15 czerwca 
budżet sejmowy odesłany zostanie do 
Senatn, tak, ażeby 26 czerwca mógł 
z poprawkami ewentualnemi senackie- 
mi znależć sie znów we Sejmie. 

Dzisiaj podjęta zostanie dyskusja o- 
gólna, w kłórej mowcy poszczególnych 
klubów sejmowych  deklarować będa 
stanowiska swych klubów zarówno 
wobec przedłożeń budżetowych, jak i 
wobec rządu, Po dyskusji generalnej na 


ści 1.17, Ukr. selłkowcy prawicy 58 | pierwszy ogień pójdą budżety min. rol- 
minut, lewicy 48 ñin.. grupa Korfarr , nictwa i min. reform rolnych. 
lego 56 mu.. raz Dzicy 1 godz. 12 m. 
| lena EEEE OJ 
Gantral lestr h | 
sntralny rejestr handlowy. 
(Telefonem od naszego korespondenta.) 

Warszawa, 29. maja. st) Min. | nownie rejestrowane przez rejestry 
spraw iedliwości opr eig projekt | centralne w rejestrze handlowym 
ustawy o centralny m refesirze han- | przy głównym urzędzie patentowym 
dewym. W myśl iego projektu wszel- | w Warszawic, a o w velu uniemożli- 
kie firmy zorejeswowane w poszcze- i wienia dwn jednobrzmiących firm w 


gólnych wydziałach rejestrowych są- 
dów okręgowych, mnsiałyhy być po- 


|| państwie. 


Uroczyste obchody 150 lecia 


zgonu Pułaskiego. 


20.maja., (Fel. G. P.) 
pariament uchwalił, aby 


Waszyngton, 
Amerykański 


150 roczuicę Śmierci bojownika o wol- | 


ność Ameryki Kazimierza Pułaskiego 
obchodzono uroczyście w całej Ameryce. 
(Kazimierz Pułaski, ur. w r. 1747, syn 


| 


y 
1 


À 
l 
Po 


` kawalerji ochotniczej w walce 


starosty wareckiego Józefa, twórcy Kon- 
federacji Barskiej, jeden z jej głównych 
bohaterów, padł na czele swego oddziału 
o niepo- 
dległość Stanów Zj. pod Savannah 9. pu- 
ździernika 1779.) 


Bral Mussoliniego ) tli ara wypadki. 


Cesena, 29. maja. (Tel. G. P.) Brat prc- 
mjera Arnaldo Mussolini oraz jego żona 
wegli wypadkowi automobilowemu. Mus 
solini doznał rozbicia głowy, a żona, jego 
ma złamany obojczyk. Naogół jednak 
"REDEN ZET TOFSZPWPE PE EE EOE KE EZZZES Gz 


Sytuacja gospodarcza nic budzi żaduych 
obaw. 

Referent zakończył apelem do Sejmu, 
aby utrzymał budżet w przedłożeniu rzą- 
dowem, gdyż zachwianie równowagi bu- 
dżetowej odczułaby nie tyłko dziedzina 
gospodarcza, ale i polityczna. 


| 
| 
| 


stan ich zdrowia jest dobry i nie budzi 
obaw żadnych komplikacji. 


NIEMCY BIJĄ SZWAJCARIĘ NA 
OLIMPIADZIE. 


Amsterdam, 29. maju. (Tel G. P3 
W zawodach olmypijskich pilki naż- 
nej; Niemcy pokonały Szwajcarię 4:0 


| (8:0). Byto to zupełnie zasłużone zwy 


cięstwo Niemców, których gra stala 
na bardzo wysokim poziomie. Widzów 
oknło 30.000. Niesłuszne zwycięstwa 
odniósł w piłce nożnej Egipt nad Tur- 
ch 7:1 2:0. 
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NIKI WŁQSKO-|UgOSŁOW. 


WKRÓTCE ZŁAGODZENIE 


gdzie zdarli portret Mussoli. , Pliki między Włochami i Jugosławią za 


hardzo powsżny, spodziewają się jednak 
na podstawie wiadomości, jakie dziś na- 
deszły z Belgradu, że w uajkbliźszych 
dniach przyjdzie do odprężenia sytuacji. 
Przypuszczają bowiem, że mimo wszysl. 
ko rzad jugosłowiański poirafi przepro» 
wadxić ratyfikację ukladu w Netuno. 


KERWAWE STARCIA W BELGRADZIE. 

Belgrad, 29. maja. (Tel. G. Pò Pol 
domem uwkademickim policja konna 
płazując szablajni, zmusiła studentów 
do cofnięcia sie. W ciągu starcia 3 żal- 
darmów i 24 sludentów odniosło rany. 
Czterech studentów doznało ciężkich 
obrażeń. Dokonano 50 aresztowań. Dom 
Akademicki mial wygląd prawdziwogc 
pohojowiska. 


LDG TTE „MEC i 
P. PREZYDENT RZPLTEJ W KIEL, 
CACH. 

(Telefonem od naszego korespondenta.) 

Warszawa, 29. maja. (ps) W d. A. 
czerwca p. Prezydent Rzpltej wyjeżdża 
do Kielc, gdzie zabawi 2 dni jako gość 
Zw. Kółek rolniczych, poczem uda się do 


woj. łódzkiego również jako gość woj. 
Zw. Kółek roln. w tow. min. Niczaby» 
towskiego. 


= A 
POMNIK KILIŃSKIEGO W WAR- 
SZAWIE. 

(Telefonem od naszego korespondenta.) 

Warszawa, 29. maja. (sł) Do Prezy- 
djum Rady miejskiej miasta Warszawy 
wpłynął wniosek w sprawie wzniesienia 
na rynku Starego miasia PE Jan$ 
kilińskiego. 


"JE 


——0— 
POWODZENIE DOMÓW STALUWYCH. 
(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 29. maja. (sli) Ponieważ 
budowa domów stalowych na Śląska 
przybiera coraz większe rozmiary powo- 
lano do życia osobną organizację do fi- 
nsusowania budowy fyek domów. Grupa 
niemieckich banków  bipoteczuych 
świadczyła gotowość udzielenia poży- 
czek hipotecznych na te domy. 

| manana © zaazzanej 
PRZYSPIESZONA PODRÓŻ KRA- 
KÓW - ZAKOPANE. 

Zakcnpane, 29. maja. (Tel (i P> Od 
dnia 26. hm. kursuje pomiędzy Zaku- 
panem a Krakowem wagon motorowy. 
Przejazd z Zakopanego do Krakowa 
Lrwa, 5 godziny. Cena równa się opłacie 
za przejazd pietu FH kl. pociagu 
spiesznego, 


v- 


— -1 — 
„AŃGIEŁŚCY IZRAELICI" BOJA 
KOŃCA ŚWIATA. 
(Telefonem od naszego korespondenta.) 
Warszawa, 29. maja. (st) Z Londynu 
donoszą: Setki tysięcy wyznawców Bri. 
tish lzrael World Federalion, zwanych 
Angielskimi Tzraełitami wierzy, że dziś 
ma się rozpocząć koniec świata. Członko- 
wie federacji wyłącznie chrześcijanie nae 
zwali się angielskimi IzeachHtami. 


SIĘ 


oz 


NOWY WYBUCH W BUENOS AIRES 


Buenos Aires, 19 maja. CTel G. P.) 
Miała tu wezotaj miejsce siima eks- 
ułozja bomby. Zniszczone zostało 
mieszkanie pułkownika  Assaltra b, 
oticera włoskiego. Jak się zdaje, ma 
się tu do czynienia z zamachem 
antyfaszystowskim. 

A 
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UrOGZYSIOŚĆ 


„GAZETĄ PORANNA* z dnia 31. maja 1928. 


amerykańskich dla m 


PRZYBYCIE DELEGATA AMERYKA ŃSKICH ZWIĄZKÓW WOJSKOWYCH. — AKT WRĘCZENIA DARÓW 
— HONORY WOJSKOWE DLA SZT ANDARU AMERYKAŃSKIEGO. 


W KOMENDZIE PLACU, 


Lwów, 30. maja. 

(ip) Miasto nasze było w dniu 
wczorajszym widownią pięknego aktu 
przyjaźni narodu amerykańskiego dla 
narodu polskiego, a w szczególności 
dla naszego gradu kresowego, jako 
bohaterskiego obrońcy przynależności 
swej do Rzplitej, 

Jako delegat Związków wojsko- 
wych przybył wczoraj do Lwowa p. 
Edward Przybysz z Chicago wraz z 
„małżonką, celem wręczenia trzech 
Hay amerykańskich; Komendzie Pla» 
cu, Młraży Mogiż Polskich Bohaterów, 
oraz Magistratowi m. Lwowa, jakoteż 
dla uczestnictwa w dorocznej uroczy- 
słości wieńczenia grobów bohater- 
skich lotników amerykańskich na 
Cmentarzu Obrońców Lwowa. 

Milych gości przyjął na dworcu 
imieniem Komendy miasta major Ła- 
kęcki i major Klink, Równocześnie 
przybył z Warszawy dla uczestnictwa 
w uroczystościach p. Leopold Ketzo- 
wski, prezes lzby po!'sko-atmerykazi- 
skiej i wicepr. Tow. poisko-amerykań- 
skiego. Obowiązek towarzyszenia mi- 
łym gościom z Ameryki, 
mieszkali w hotelu Georgea, obięli: 
major rez. Tad, Abłamowicz i kant. 
Koronka, Ź ramienia Związku naro- 
dowego polskiego w Ameryce przybył 
redaktor Kolekowski, 

Q godz. 7 wieczorem odbył się w 
hkomęndzie miasta nreczysty akt wre- 
czenia zzłanderów. 

Przed gmachem w ulicy Wałowej 
ustawila się kompania honorowa 26. 


p. p. z chorągwią i orkiestra. oraz de- 
tegacje wszystkich Związków . woj- 
skowych ze sztandarami. 

W biurze Komendanta placu ze- 


brały się reprezentacje wojskowości 
1 miącia, Straży Mogil. Wcleranów 
roku 1863, Związku Obrońców Lwo- 


wa, Zw. Oficerów Rezerwy, władz 
sokolich, Legjonistów. "HaHerczyków, 


instytucyj i stowarzyszeń. 


Pp. Przybyszów wprowadzili: maj. 
Labecki, komendant placu i maj. 
Wink, mistrz ceremonii, poczem 


Przybysz odczytał po amgielsku pismo 
od Posterunkn imienia bohaterskiego 
kapitana Artura Kelly nr. 338 Lera- 
nu amerykańskiego z ofiarowamiem 
Komendzie placu sziandarnm amery- 
kańskiego, który dzicrżyli dwaj chą- 
rążówie wojsk polskich, 

Nustępnie po odczytaniu pisma 
„Stowarzyszenia Gór Unji Weteranów 
Wojny Domowej r. 1881" wreczył fla- 
ge na ręce prozesawej Straży Mogił P. 


PŁAGHIY Plante 
NAMIOTY Gz: 


Błótno Brezentowe impre- 
gnowane i surowe 


Wykonywa ! dostarcza natjcomigsi 
Tkainia Mechaniczna i Fabryka 
PLANDEK 


N. ZEMSZ | Sul: 
Warszawa, Chiodra 36. tet. 35-49 I 28 86 


Rok założenia 1898. 


różnych 


którzy za- į 


D. : 
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Jonji amerykańskiej, 


B. prez, Neumannowej, a następnie na 
ręce przedstawiciela miasta madr, Wo- 
Jeńskiego tlagę dla Magistratu m. LwWo- 
wa. Wszystkie te flagi mają służyć do 
dekoracji w dniu 30. maja, jako w dniu 
wieńczenia grobów lotników amery- 
kańskich. 

Następnie imieniem Komendanta 
garnizonu gen. Głuchowskiego przyjął 
flagę z odpowiedniem przemówieniem 
pułk. Czuma, poczem pułk. Hoszowski 
i Tychoweki imieniem Kapituły Krzyża 
Obrony Lwowa i Związku Obrańców 
Lwowa wręczyli p. Przybyszowi deko- 
rację Krzyża Obrony Lwowa dla Po- 
crez woreczek z 
ziemią z grobów bohaterskich lotni- 
ków amerykańskich. Wiceprez. Straży 
Mogit p. Mazanowska po pięknem prze- 
mówieniu wręczyła dla „Cór Watora- 
nów amerykańskich‘ 


keziene mamiztko- 


006 wreczenia sztandarów 


Lwowa. 


wą cmentarza Obrońców Lwowa, Nadr. 
Woleński, dziękując za dar imieniem 
miasta, wręczył delegałowi dla „Związ 
ku Weteranów Armji amerykańskiej 
polskiego pochodzenia“, adres z podpi- 
sami, ogólnym widokiem Lwowa, oraz 
herbem Polski i Lwowa. 

Po uroczystej wymianie darów wy» 
nięsiono sztandar amerykański i wy- 
wiaszono go na gmachy Komendy placn, 
Na dole przed gmachem ugrupowali się 
uczestnicy uroczystości, poczem orkie- 
sira 26 pp. odegrała hymn amerykański 
i polski, a wojsko sprezentowało przed 
sztandarem broń, poczem nastąpiła de- 
filada kompanji honorowej. 

Cała uroczystość miała mader pod- 
niosły charakter i była piękną mani- 
festacją uczuć dwóch zaprzyjaźnionych 
narodów. 

A a 


Walne Zgromadzen e Tow. exenam eznen3 


SPRAWOZDANIE. — WYBORY. — ODCZYT WICEPRĘZESA B. T. MLŁYNAR- 
SKIĘGO. 
Łwów., 30. maja. inż. Józef Jaskólski, dyr. Wł Jenner, 


(ip) Wezoraj odbyło sią w Izbie handl. 
i przem. doraczne walne zgromadzenie 
Tow. ekonomicznego pod przewodni- 
ctwem prof. Leopolda Caro. Sprawozda- 
ule z czynności złożył prof. dr. Leopold 
Garo, zaś adw. dr. Holländer sprawozda- 
nie kasowe, poczem adw. dr. Krzemicki 
referował zmianę statutu. 

Następnie przystąpiono do wyborów, 
które dały następujący wynik: 

Prezes: Prof. dr. Leopold Caro, wice- 
prezesi: prof. dr. E. Hąnuswa]d, adw. dr. 
SŁ Krzemieki, dyr. dr. K. Paygert, człon- 
kawie wydziału: dr. St. hr. Badeni, dyr. 
dr. H. Grossmann, adw. dr. E. Holiander, 
dyr. L. br Horach, dr. M. Jasiński, red. 


prof. dr. H. Korowiez, red. dr. St. Kup- 
czyński, dr. St. Nahlik, adw. dr. Paneth, 
wicepr. dr. Jan Rucker, dyr. dr. Wł. Ste- 
sławicz, dyr. L. Siisswein, dyr. dr. K. Tra 
wiński. Kemisja k ołująca: dyr. dr. 
Tad. Kudelka, dr. Kaz. Ihnatowicz, Maks. 
Thom. 

Na zakończenie zgromadzenia wice- 
prezes B. P. Młynarski wygłosił wykład 
pt. „Obawy o przyszłość złota”. Znako- 
mity ekonomista poddał krytycznemu 
rozpatrzeniu handel dewizowy, oraz pro- 
dukcję złota wyprowadzając stąd niepo- 
mylne horoskopy dlą przyszłości tego 
środka abrotowego 


Posterunkowy na ul Zółkiewskiej 


zastrzelł awanturując go sg osobn ka. 


Lwów, 30. maja, 

(—) Ulica Żółkiewska była wczoraj 
widownią krwawego zajścią. Olo w re- 
stauracji Messinga (Żółkicwska 139) 
dwaj ozobnicy wszczęli wielką awaj- 
lurę, wobec czego wezwano posterun- 
kowego. Ten wyprowadzi! obu awan- 
turników, a ci na ulicy rzneżli się nań, 
jeden z laską, drugi z nożem. Uderzo 


nv kilkakrotnie w oława  vozsterunka 


| 
; 
| 
| 


wy wystrzelił ną postrach, a gdy to nie 
pomogło, w obronie własnej strzelił dru 
gi raz. Trafiony kulą jeden z napastni» 
ków zwalił się martwy na ziemię. Jak 
stwierdzono, jest to 25-letni handlowiec 
Michka? Szczezbiński (zam. Zniesienie 
202). Jego towarzyszem był Michał 
Makar, szewe (zniesienie 202). Władze 
w tej sprąwie wdrożyły śledztwo. 
—0—— 


Odznaczeni za za lug 
dla Os. lin um. 


Lwów, 30. maja. 
Z okazji uroezywłości - jubileuszo- 
wych Zakladu Narod. im. Ossaliń- 


skich za zasługi położone dla rozwo- 
ju tej instytucji odznaczeni zastąli: 
dr. Ludwik Bernacki, dyrcktor Zakła- 
du Narod. im, Ossoliqskich, dr. Adam 
Fischer, prof. Uniwersytetu J. K., 
Tadeusz Czapelski, sekretarz nauko- 
wy „Ossolineum“, Stanisław Oleksiń- 
ski, sekretarz admunistracyjny Zakła- 
du, craz kustoszę dr. Mieczysław ię- 
baroewicz, dr. Kazimierz Tysakowski | 
i dr. Wlad. Tadeusz Wisłocki. 


Krwawa zemst . szpiegów 


Lwów, 30, maja 

W Kiszyniewie dokonano przed- 
wczoraj krwawego samosądu, ma- 
jącego wedle wszelkich poszlak — 
podloże polityczne: Oto robotnica 
fabryki cukierków, Ryfka Schwarz 
mann, wychodząc z roboty, została 
zasirzeloną przez jakiegoś osobnika, 
który czekał na nią pod bramą. Za- 
mordowana zeznawała niedawno 
abejąża jąco jako świadek w procesie 
szpiegów holszewickich, sądzą więc, 
że jest lo akt zemsty ze Strony a- 


i gentlów Moskwy. 


a jaiei 
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Jakie cz;nsze bęiz.emy 
płacili w czerwcu? 


Lwów, 30. maja. 

Czynsze mieszkaniowe za czerwiec pu- 
zostają bez zmian. Posiadacze mieszkań 
jednoizbowych z kuchnią lub bez kuch- 
ni opłącają nadal ulgowe czynsze najmu 
w wysokości 48 proc. komornego przed- 
wojennego, oraz przewidziane w ustawie 
o ochronie lokatorów dodatki. Mnożnik 
czynszowy za te mieszkania — licząc od 
100 koron czynszu płaconego w czerwcu 
1914 r. — wynosi 54.51, za wszystkie in- 
ne mieszkania od 2 pokoi wzwyż, wszy- 
stkie lokale handlowe, rzemieślnicze, 
przemysłowe, robotnicze, pensjonaty, 
sklepy itd. wynosi mnożnik 105, 


Bozskuteczny zak.z 
samobó'stw. 


Budapeszt, w maju. 

(7) Jak wiadomo, w okresie po- 
wojennym stała się stolica Węgier 
istnem miastem samobójców, gdyż ni- 
gdzie nie notują tyle wypadków does- 
perackich, eo tam. Rząd węgierski 
mniemał, iż znalazł na to skuteczny 
sposób, wydając dekret, skierowany 
przeciw samohójstwam i grożący su- 
rowemi karami wobec „winowajców. 
Skutki rozporządzenia byty calkiem 
ime, niż zamierzenia prawodawców. 
Ota liczha kandydatów do nagłej 
śmierci niemal podwoiła się i w ciągu 
tygodnia popełniono aż 41 samo- 
bóstw, Wśród desperatów było zdaje 
się wielu takich, którzy poprostu 
chcieli zaprotestować przeciw prawu 
samowolnego przenoszenia się do 
wieczności. 

jaaa 
Murzyni rzuc'H białych 
krokodyl m. 
Londyn, w maju. 

17) Z Kapsztadu (Kraj Przyląd- 
kowy) donoszą, że w okolicy Barber- 
ton (Transvaal) odkryto osobliwe 
zbrodnie, dokonywane of dłuższego 
czasy, Qto tamtejsi tubylcy (Zulusi) 
hałdując swym religiimym  przesą- 
dom, łapali białych i związanych ły- 
wcęm  Trznęali na nożarcie świętym 
krekodylom, Podobno zginęło w ten 
sposób około 3Q białych. Władza 
wszczęły w tej drastycznej sprawie 
surowe śledztwo. 

aj 


Kąsający szalen'ec 


pogryzł trzy osoby, z których jedna 
zamarła, 
Nowy Jork, w maju. 
(s) Od czasu wynalęzienią szcze- 
pionki wścieklizny, wypadki rozwinie- 
cia się toj strasznej choroby w orga- 
nizmie ludzkim należą do bardzo rzad: 
kich. Ostatni zanotowano w Montrealu. 
Uległ jej Abert Shute, który pokąsu! 
trzy osoby. 

Nieszczęśliwy szaleniec, liczący 50 
lat, wpadł do mieszkania p. Marcoux, 
zbliżył się do siedzącego tam Brabanta, 
wrił się zękami w jego twara, poczem 
w drugim pokoju napadł na  wiaści- 
cielkę mieszkania i Poszarpał jej zeba- 
mi skórę na ramionach i mogach. Na- 
zajutnz p. Marcoux zmarła w szpitalu 
wśród strasznych męczarni. Niejąkie- 
mu Davisowi, który pospieszył jej z 
pomocą, Shute odgtywł wielki palec u 
ręki, Nastepnie szalejąc, chciał wysko- 


czyć oknem, lecz Sąsiedzi przeszko” 
dzili temu. zarzucając mu kołdrę na 
głowę, 


Stan Shute'a jes! beznadziejny. Go 
do dwóch pozostałych pokąsanych 
osób, lekarze sądzą. że uda się je ura- 
tować. 

——— 


Nr. 8515 
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Wielbiciele Moskwy przed sądem lwowskim. °” 


STUPROCENTOWY KOMUNISTA I JBGO TRZEJ TOWARZYSZE ODPOWIADAJĄ 


KRAWIEC HABERMAN, 
ZA, 
l Lwów, 30. maja. 

(—) Przed sądem przysięgłych roz- 
poczęła się wczoraj rozprawa prze- 
ciwko czterem komunistom, oskarżo- 
mym o zbrodnię zdrady głównej i za- 
burzenia pokoju publicznego. Na ła- 


wie oskarżonych zasiedli: Jakób 
Weinstein, ślusarz, Zofja Fränkel, 
krawczyni, Ire Haberman, (tragarz i 


Dawid Haberman, krawiec. 

W lutym br. w okresie przedwiy- 
borczym członkowie Jedności Ghłop- 
sko-robotniczej zwołali wiec do kina 
„Luma, w którym wzieli udział 
wszyscy oskarżeni. Między innymi 
przemawiał oskarżony Dawid Haber- 
man, sym [Irego, który w gwałltow- 
nej formie ałakował rząd i administra 
cję naństwową, tak, że urzędujący 
komisarz policji zmuszony był wiec 
rozwiązać i nakazał przewodniczące- 
mu opróżnienie sali. Wówczas Haber- 
man i towarzysze donośnym głosem 
poczęli nawoływać obecnych do nie- 
słuchania rozkazu, protestując prze- 
ciwko temu zarządzeniu okrzykami, 
którymi mawoływali do gwałtownej 
zmiany ustroju, do nienawiści klaso- 
wej i t. d 

Ponadlo akt oskarżenia zarzuca 
oskarżonym, że w tym samym czasie 
wydali własnym nakładem odezwę 
i plakaty wyborcze Jedności Chłop- 
sko-robotniczejj w których również 
dawali wyraz nienawiści ku Państwu 
polskiemu, oraz wzywali do zmiany 
ustroju. 

W czasie Tozprawy 
Frimklówna zaprzeczyła, by była 
komunistką, stwierdzając, że jest 
sjonistką. Na ten temat wywiązała 
Się ciekawa dyskusja. Nałomiast oka- 
zalo się, że Dawid Habermam fesi 
100 procent kommnisłą, od lat bicrze 
żywy udział w ruchu partyjnym, a z 


oskarżona 


PRAWDZIWE 
BURBERRYS 


SŁYNNE PŁASZCZE 
NIEPRZEMAKALNE. 


WYŁĄCZNY SKŁAD 


a LA VILLE DE PARIS 


GABRYEL STARK 


LWÓW, PLAC MARJAGKI 11, | 


Rafata Środki Mijowe 


niedoścignione przy picięgnowania twa- 
rzy i rąk, wydelikacają skórę, czynią ją 
gładką i miękką, usnwają piegi, wągry, 
pryszcze, czerwoOność, oraz wszelkie pla. 
my skóry. 

Rafaja 


krem liljowy, cena zł, 2.— 
Rafała mydło liljowe, cena zł. 1.20 
Rafała puder liljowy, cena zł. 0.80 
Rafała mleko liljowe, cena zł. 1.50 
Rafała grysik liljowy, cena uł. 0.60. 

Wyrób i wyłączny skład: APTEKA M. 

ETTINGERA we Lwowie, pl. Gołuehow. 
skich 44. (za Teatrem Miejskim). 

— Codziennie wysyłka na prowincję, — 


„GAZETA PORANNA” z dnia 31. maja 1928. 


PODBURZAJĄGE OKRZYKI WIECO WE. 


ramienia Jedności Robotniczo-chłop- 
skiej kandydował we Lwowie na 7 
miejscu do Sejmu, 

Wszyscy oskarżeni zgodmie wsypie- 
rają się zarzucanych im czynów. 
Odnośnie zaś do drukowanej przez 
siebie odezwy Ire Habermann stwier- 
dza, że nie widzi w tem mic zdroż- 
nego 


APOLLO 


z LAURA LAP AN7E, 
i REGINALD DENNY 


Po przesłuchaniu świadków posla- 
Wiono sędziom przysięgfym 8 pytań, 
a z powodu chwilowej niedyspozycji 
prokuratora przerwano rozprawę do 
dnia dzisiejszego. Rozprawie przewod- 
niczy s. s o. Angielski, oskarża prok. 
Girtler, bronią adwokaci: dr. Axer, 
dr. Batycki i dr. Starogolski. 


KK — 


Rekord Śmiechu! — Areyzabawna i pikan na kom dja 


Moja żana tańczy Gharlestona 


Do godziny 4-tej ceny miejsc Zpj. 
żone od 6 gr. do Zł. 1:50. 


Co Węglar, to nie Pasternak. 


SŁUŻĄCA ŻYŁA ZE SWOIM SZWAGREM, WIĘC POŻYCZYŁA SO- 
BIE OD NIEGO NAZWISKO. 


Lwów, 30 maja. 

(—) Przed sędzią Szulisławskim 
odpowiadała wczoraj za zbrodnię 
kradzieży Marja Węgłar, false Pa- 
sternak, służąca, która dnia 3 bm. 
skradła swej chldbodawczyni Gol- 
dzie Kaiz rozmaite części gandero- 
by wartości 200 zł. Ponadto akt o- 
skarżenia zarzucał jej podanie wla 
dzy magisirackiej fałszywego na- 


zwiska.  Przesłuchana zeznała, że 
posługiwała się nazwiskiem Pa- 
sternak dlatego, ponieważ po śmier 
ci swej siostry przez szereg lat ży- 
la ze swoim szwagrem  Pasterna- 
kiem i w związku z icin znajomi na 
zywali ją Paslernakową. 

Po przeprowadzonej rozprawie 
sędzia skazał ją na 6 miesięcy 
ciężkiego więzienia. 


Zdradzieckie odciski palców. 


ZUCHWAŁY NAPAD NA SKLEP BOGATEGO KUPCA BERLIŃSKIE 
GO. — BIEDNA KUPCOWA DO-STAŁA PARALIŻU Z PRZESTRA 
CHU. — W JAKI SPOSÓB SCHWYTANO DWÓCH NIEBEZPIECZ- 
NYCH BANDYTÓW, 
(Do ryciny na stronie 1-szei). 


Berlin, w maju. 

(H) Niezwykłego zuchwałego 

napadu dokonali 
dwaj bandyci berlińscy 
do sklepu zamożnego kupca Frenkla 
Schlitsseła. Schlüssel wyjechał wła 
śnie w sprawach handlowych do 
Hamburga, a p. Schliisselowa 
pozostała sama w sklepie. 

Skorzystali z lego owi bandyci, wy 
brali sobie porę obiadową, podczas 
której panuje zwykle ruch naj- 
słabszy i wpadli do sklepu. 

W sklepie byla tylko kupcowa 
i jedna kłijenika. Bandyci zażądali 
pod grozą rewolweru 

wydania całej zawartości kasy. 
Zagarnąwszy wcale pokaźną sum- 
kę oraz biżulerję kupcowej, która 
drżącemi rękoma musiała sama 
wydać drogocenne kolczyki i pier- 


| ujęto, a łup niemal w całości 


ścionki, — ulotnHi się jak kamfora. 

Biedna kupcowa tak się przeję- 
la iym wypadkiem, że dostała po- 
rażenia paralitycznego prawej po- 
łowy ciała. 

Policja wdrożyla natychmiasto- 
we poszukiwania. Obie panie {tak 
były wstrząśnięte tem zdarzeniem, 


że nie polrafily nawet podać ryso | 


pisu bandytów, choć ci byli bez 
masek. 

Ale ślady palców, pozosławione 
przez opryszków na stole sklepo- 
wym naprowadziły policję na trop 
właściwy. Niebawem obu bandytów 
Zo- 
stał zwrócony poszkodowanym. 

Rycina nasza przedstawia wła- 
śnie chwilę tego zuchwałego na- 
padu. 


Przebiegły adwokat pobity 


fortelem kobiety. 


BRONIŁ KLIJENTA, ABY SIĘ POPISAĆ PRZED NARZECZONĄ, 
SKUTĘK BYŁ CAŁKIEM INNY. 


Paryż, w maju. 

(e) Pewien. młody! adwokat fran- 
cuski zaręczony był z młodą, piękną 
panną i miał ją wkrótce poślubić. Nie- 
ma] jednak w przeddzień ślubu mu- 
siał stawać w Sądźie, jako obrońca 
trzydziestoletniego mężczyzny, oskar- 
żonego o otrncie swych rodziców. = 

Sprawa przedstawiała się bardzo 
żle dla oskarżonego, to też, po mowie 
prokuratora, młody obrońca. miał nie- 
zmiernie trudne zadanie do spelnie- 
nia, gdy nagle ujrzał wśród publicz- 
ności swą narzeczoną z rodzicami. 


Podmiecony tym widokiem, za» 


LEGZ 


| 


czął mówić lak wymownie, z takiem 
przeświadczeniem o niewinności swe- 
go klijenta, przyczem przedstawił go 
w tak korzystnem świetle, jako czło” 
wieka dzieimego i uczciwego, że gdy 
Skończył, — przysięgli odpowiedzieli 
prżecząco na wszystkie punkty oskar- 
żenia, wobec czego sąd musiał uwol- 
nić oskarżomego. 

Przepelniony dumą, że lak dziel- 
nie spisał się wobec ukochanej, ad- 
wokat nasz podąża wieczorem Iozpro- 
mieniony do przyszłych swych tc- 
ściów. Jakże się jednak zdziwił, gdy 
narzeczona przyżęła go bardzo zimus, 


| 


Sir, 5 


źcie się 

Waszego dentysty 
a potwierdzi on wam, że do pielęgno- 
wania zebów, prócz Odolu należy 
używać jedynie pastę do zębów Odol, 
bo pasta do zębów Odo! jest wynikiem 
dociekań naukowych i 30-lelinich do- 
świadczeń .Pasta. do zębów Odol przy” 
czynia się do utrzymania zębów w do- 
brym słanie, czyści je i posiada dzia- 
łanie antyseptyczne. Niema lepszej 

pasty, niż pasla do zębów Odol. 


a rodzice jej byli widocznie zakiopo-, 


tani. Pyta więc w końcu ojea panny, 
co ma oznaczać to chłodne przyjęcie. 

— Kochany przyjacielu — odpo- 
wiada ma to, westchnąwszy ojciec —. 
jestem zmuszony, powiedzieć ci, że 
córka moja kocha inmego. 

-Kogo innego!?.. — woła źdu- 
miony narzeczony. — Któż jest tym 
czlowiekiem ? 

— Jest nim -— rzecze niedoszły 
teść — ten dzielny, zacny czlowiek, 
którego wymowa twoja przywróciła 
dzisiaj społeczeństwu! 

* 

Łatwo się domyśleć, że prźebiegla 
panna, dla uratowania tego, którego 
istofnic kochała, użyła postępu, uda- 
jąc miłość dla adwokala, który miał 
bronić oskarżonego. 


1 „m a s 
Popisują się swym 
« a 
wrogim nastrojem. 
Lwów, 30. maja. 
-d W niedzielę po południu od- 
był się w sali „Łysenki* przy ulicy 
Sząszkiewiczą wiec poselski, Izwoła- 
ny przez posłów „Unda“. Wiec za- 
gaił posel Dmytro Lewicki,  poczem: 
przemawiał Ostap Łucki. Już przemóń 
wienia tych obu moweów byly wy-' 
sose niełojaliie, a szczylem nastro- 
jów ukraińskich w slosunku do Pol- 
ski było przemówienie posła Cyrewi- 
cza, który w bardzo ostrej formie 
wystąpił przeciwko rządowi. Wobec 
tego policja wiec przerwała i wiero- 
wników rozprószyła. 
== 


Ceglarz-nożownik 
rabuje 8 zł. 


Lwów, 30 maja. 

(—) Wczoraj wieczorem w po- 
bliżn cegielni Buczkowej za rogal- 
ką Zieloną do przechodzącego Lu- 
kasza Horaka, z Jarosławia, przy- 
stąpił jakiś nicznany osobnik i za- 
groziwszy mu nożem zabrał mu z 
kieszeni marynarki 8 zł. i zbiegł w 
kierunku cegielni. Obrabowany do 
niósł o iem policji a wysłani na 
miejsce funkcjonarjusze I. komi- 
sarjain przylrzymali Jana Kazi- 
mierza Drożdżała, robotnika zaję- 
lego w cegielni, którego poszkodo- 
wany rozpoznał jako sprawcę ra- 
bunku. 


Pamiętajcie "GEE 
o deklaracjach 


DLA KOMITETU 10-LECIA 19. P., P. 

„0. L.“ — DO BANKU GOSPODAR- 

STWA KRAJOWEGO, RACHUNEK 
NR. 2568. 


Str. © 


Delegacja Zw.Zaw.Naucz. UCZ. 
Polskich Szkół Średnich 


u p. Min. Dobruckiego. 


Lwów, w maju. 

Prezes i wiceprezes Zw. Zawod. 
ur. Buzath i prof. Probulski z pp. 
posłami dr. Strońskim i IPotworow- 
skim przedstawili p. ministrowi sze 
reg postulatów nauczycielstwa. 
Między innemi prosili © złagodzenie 
okóinika ogr amicza jącego zajęcia 
uboczne nauczycieli i o przedłuże- 
nie terminu prekluzy jnego utraty 
posady wskutek niezłożenia przepi- 
samego egzaminu do roku szkolne- 
go 1929-30. 

P. Minister życzył sobie, ażeby 
Zarząd Związku wypracował pro- 
jekt rewizji okólnika o zajęciach 
ubocznych, a p. Minister postara 

"się odstąpić od niektórych wymo- 
"gów objętych okólnikiem. 

'W sprawie kwalifikacyj nauczy- 
cielskich p. Minister stoi twardo na. 
stanowisku dobra szkoły i do u- 
slępstw mie nagina się. Tę sprawę 
jednak poruszy zespół posłów nau- 
czycieli na terenie Sejmu, 


Walne Zgromadzen'e 
właścicieli au'ohusów 


Lwó, 30 maja. 

Onegdaj odbyło się w Instytucie 
technol, Walne zgromadzenie wła- 
iścicieli autobusów Malopolski 
wschodniej. Referat wygłosił inż. 
Kisielnicki i przedstawił koniecz- 
ność powstania Związku właści- 
cieli aulobusów Wsch. Małopolski. 
Celem jego byłoby postawienie 
przemysłu autobusowego na odpo- 
wiednim poziomie,ż ochrona praw 
j zawodowych 'inieresów członków 
związku. Pewne władze miejscowe 
zagrażają wprost bytowi właścicie- 
li aulobusów. Zgromadzenie wy- 
brało dwóch deleg atów w osobach 
inż, Kisielnickiego i dra Fabrykan- 
ta, klórzy mają w Warszawie 
przedstawić dezyderaty właścicieli 
autobusów. Wybrano tymczasowy 
zarząd Związku: Inż. Kisielnicki 
prezes, dr. Fabrykant zastępca i 
Jarosław Wiłkaniec sekretarz. Po- 
nadto wybrano dziewięciu człon- 
ków zarządu. 

Wskazanemby bylo, by wszy- 
scy właściciele autobusów natych- 
miast zgłosili swój akces. 


FEJLEFON „GAZ. POR.” z 31 VW 1978. 


CIPRIANO GIACHETTI. 


Sekret pajaca. 


Lorenzma Soderi, żona sławmego „ko- 
mika“ była istotnie sympatyczną kobiet- 
ką: drobna, jasnowłosa, z zadartym nos- 
kiem, błękitnemi oczyma i calą. postacią 
wysmuklą i doskonale zbudowaną, posia- 
sata jakiś osobliwy, dość niebezpieczny 
urok. Zdawała się być kobietą wesolą i 
bezmyślną, która niczego nie bierze powa- 
żnie, nawet miłości; lem latwiej było jej 
złowić w swe sieci ludzi mieopancerzo- 
nych przeciwko tej doświadczonej lwicy 
sony i świata, 

O «le Lorenzina byla. wesoła, hałaślirwa 
„i rozśpiewana, o tyle małżonek jej, sła- 
wny „komik“. Agesilao Soderi był .ponury, 
zmiastiwy 1 melancholijny; trudno. o „we- 
solka* mniej od niego wesolego w życiu; 
ale zaledwwo wchodzil na scenę, stawał się 
cud: twarz jego, komiczna już z natury, 
% ogromnym nosem i temi błyszczącemi 
oczkami zrazu wprawiala publiczność w 
dobry humor: cobądź Agestlao powie, po- 
budza do śnnechu; sam jago obłudny i 
jakby zaspany sposób patrzenia ua publicz 
nosé, jakby ją widział po raz pierwszy i 
obawial się jej- Któż to wie? Cała jego 
osoba tchnęła komizmem tak wrodzonym, 
iz trzeba się było śmiać, cobądź mówił lub 
robił. W jego ręku każda komedja odnosi- 
Ja wielk, sukces: wystarczylo, aby on uka- 
zał dg ua sceniey 


„GAZETA PORANNA“ z dnia 31. maja 1928. 


anere wo 


CO MÓWI NEMO. 


— — 


WYCIECZKA. 


Raz w życiu radość chciał sprawić rodzinie, 
Więc zabrat wszystkich autem na wycieczkę. 
Kióż o rozrzutność rozpocząlby dęte 


Przecież tak szaro życie wszys 


m płynie. 


Siedli do wozu, ubrani świątecznie: 
Mąż, żona, ciocia w nowiutkich bucikach 
I troje dziatek w tanich perkalikach, 
Ufryzowanych i umytych grzecznie. 


Pędzą za miaslo i nagle na skręcie 

Auto zahacza o pień wierzby starej — 

W prochu ulicznym skrwawione ofiary — 
Już po radości i po wielkiem święcie. 


Śmierci okrutna! gryzę w złości pięście — 
Tylu bogaczy dziś przez miasto pędzi, 

A tyś usiadła na wozu krawędzi, 

Gdzie lichy biedak wiózł swe całe szczęście. 


Otwarcie wystawy książki 


i drukarstwa Iwowskiego. 


PIĘKNE ŚWIADEGTWO STAREJ 


Lwów, 29. maja 1828. 

(p) W związku ze zjazdami nau- 
kowemi i jubileuszem Ossolineum, 
odbyło się 'w poniedziałek w Czarnej 
Kamienicy otwarcie wystawy książki 

i drukarstwa Lwowskiego. 

W otwarciu wzięli udział u- 
czestnicy Zjazdu bibljotfilów i biblijo- 
tckarzy oraz sfery kulturalne Lwowa. 

Wystawę powitał i wyraził uzna- 
nie dla jej inicjatorów, imieniem mia- 
sta wicekomisarz prof, Małakiewicz, 
poczem dyr. Kotula wyglosił przemó- 
wienie, w którem objaśniał znaczenie 


(KULTURY LWOWA. 
wystawy i zakres który obejmuje, a 
mianowicie wystawę drukarstwa lwo- 
wskiego do końca XVH. w., wystawę 
grafiki Stan. Dębiekiego, afiszu i pla- 
katu artystycznego, prac graficznych 
R. Męcickiego, wystawę starych opraw 
lwowskich i bogato obesłaną wysta- 
wę artystyczno-introligalorską. 

Po zwiedzeniu tej wystawy, udali 
się uczestnicy ma otwarcie wystawy 
książki ruskiej w „Nacjonalnem Ma- 
zeum ukraińskiem* przy ulicy Mo- 
chnackiego. 


Luowske teary meiste w Krynicy. 


SENSACJA TEGOROCZNEGO SEZONU LETNIEGO W KRYNICY. — 


PRZYGOTOWANIA DO PRZEDSTAWIEŃ TEATRU 


LWOWSKIE- 


GO. — OPERETKA W LIPCU, A DRAMAT W SIERPNIU. 


+ Krynica, 28 maja. 
Prawdziwą niespodzianką i sen- 
sacją tegorocznego sezonu letniego 
dla kuracjuszy krynickich będzie 
gościna artystyczna twowskich Tea 
trów Miejskich w miesiącach lip- 
cu i sierpniu. 

Zarówno 


ze strony Zarządu 


jak i Dy- 


Zdrojowego w Krymicy, 


Sam zaś Agesilao Soderi me był by- 
mąjnrnież wesoly: był to człowieczyna ma- 
łomówny, jego żona mówila za dwoje. 
Jednem slowem, Agesilav milczał w życiu, 
a mówił na scenie. Lorenzina natomiast 
mówiła ciągle w życiu. a milczała na sce- 
nie. Więc role zrównoważyły się doskona- 
le i zdawało sie. iż ta. para powinna czuć 
się najszczęśliwszą... Tymczasem... 

W miasteczku X. dokąd trupa przy- 
byla na czas pewien, zrozumiałem malżon 
ka Soderi i poznalem tajemnicę jego smut- 
ku. W owym czasie kierowałem miejsco- 
wym dziennikiem i pisywałem krytyki tea 
tralne. 

Bywałem tedy za kulisami i zżylem się 
szybko z małżonkami Soderi: ona polo- 
balu mi się nie jako artysłka, ale jako 
kobieta; on zainteresował mnie swym 
smutkiem, stanowiącym łąki kontrast z 
błazeńską maską, jaką umial nałożyć na 
siebie, skoro tylko znalazł się wobec pu- 
bliczności. Umizgając się do żony, sta- 
ralem się jednocześnie zglębić tajemnicę 
męża. 

—- Iorenzino — rzekłem pewuego wie 
czo — stracę głowę dla pani... 

Spojrzała na mnie z szelmowską min- 
ką i poczęła się śmiać. 

— Nieszczęścia nie będzie tak wielkie 
— odparla, siadając przed lustrem, by. się 
uszminkować. 

W te; chwili płaszcz osumął się i od- 
słanił cudowne ramię. Czyż mogłem ina- 
czej? pochyliłem się i ucałowałem delikat- 


| my maskórek pieknej aktorki, 


rekcji Miejskich Teatrów we Lwo- 
wie, zrobiono wszystko, aby nasz 
tegoroczny sezon teatralny stał na 
wysokim poziomie artystycznym. 
Wedle informacyj, zasiągniętych w 
Zarządzie Zdrojowym, starania i 
prace przygolowawcze w tym kie- 
runku trwają już od paru miesię- 
cy. 


-- Co pan robi? — zawołała Lorenzi- 
na; wciągając plaszcz na ramiona. — Czy 
pan oszalał? 

Chociaż były to słowa, do których ko- 
biety uciekaja się zwykle w podobnych o- 
kolicznościach, ton ioh wydał mi się tak 
niczwykle wzburzony, iż odczulem nie- 
bezpieczeństwo i odwróciłem się instyn- 
ktowmie. Struchlałem: na progu siał mąż 
i patrzył ma mnie; zdawało mi się, iż 
przez jego. tak ucieszną twarz przebiega 
skurcz, dotąd niewidziany. 

Zbladłem i nie wiedzialem jak się za- 
chować; — ale „komik“ wyprowadził mię 
z zakłopołania. 

- Łorenzinwo -— rzękł glosem spokoj- 
nym i smułnym — pamiętaj, że grasz w 
uastępnej scenie! 

Potem zwrócił się ‘do mnie 1 szepnął: 

— Zajdź pan do mnie po przedstawie- 
niu. Chcę z panem posnówić. 

= 


Można sobie wyobrazić, z jukiem ser- 
cem wysłuchałem ostatniego aktu sztuki. 
Agesilao wprawadzał publiczność w za- 
chwyt swemi humorystycznemi pomysła - 
mi; wybuchy śmięchy rozbrzmiewały w 
sali, a ja tymczasem łamałem sobie glo- 
wę nad tem co może mi powiedzieć ten 
małżonek, niewątpliwie zazdrosny, który 
nrię zastał w garderobie swej żony, w po- 
zie tak komprómitującej. 

Wreszcie ta męczarnia, skończyła się 
i, gdy w sah rozbrzmiewały ostatnie okla- 
aki, wbieglem za kulisy... 


Agesilao czekał na mnie na progu 


„swe; garderoby. Prosił, abym usiadł i 
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Zaraz po zawarciu kontraktu z 
gmina m. Lwowa Zarząd Zdrojo- 
wy przystąpił do gruntownego od- 
nowienia wnętrza budynku teatral- 
nego, nie szczędząc kosztów, aby jak 
najlepiej urządzić scenę a widowni 
teatru nadać wygląd piękny i este- 
tyczny. Roboty końcowe postępują 
w szybkiem tempie, pod okiem wy- 
trawnego i doświadczonego inży- 
biera p. Skawińskiego. Scena wle- 
gła gruntownej przeróbce, według 
projektu inspektora lwowskich Tea 
trów Miejsk. p. Ign. Stahła. Nad 
wykonaniem nowej kurtyny i u- 
piększeniem dekoratywnem lóż i 
widowni pracuje krakowska firma 
artystyczno - lapicerska Iglickiego. 

Celem należytego zonganiżowa- 
nia i przygotowania letnie g0 sezo- 
nu teatralnego w Krynicy, bawili 
u nas — z ramienia lwowskich 
Teatrów Miejsk. — intendent st. 
radca Bolesław Woleński i sekre- 
tarz Eug. Kalinowski. Teatr Iwow- 
ski ze swej sirony od szeregu tygo- 
dni pracuje -—— przy WSP ludziale 
kierownika literackiego Józefa Je- 
dlicza -—— nad przygotowaniem bo- 
gatego repertuaru na Krynicę, tak 
dramatycznego, jak i operetkowe- 
go, wybierając sziuki, cieszące się 
najwybiiniejszerm powodzeniem w 
sezonie ubiegłym i przytem odpo- 
wiadające warunkom sceny kry- 
nickiej. Dodać należy, że w lipcu 
będziemy mieli przedstawienia o- 
peretkowe, a w sierpniu dramaty- 
czne. 

Wznowienie stalych występów 
lwowskiego Teatru Miejskiego w 
Krynicy na lelnie miesiące świad- 
czy jaiknajlepiej o zamierzeniach 
i programie artystycznym dyr. 
Trzcińskiego, pragnącego pod każ- 
dym względem nawiązać do da- 
wnych, przedwojennych, chlub- 
nych tradycyj sceny lwowskiej. 

Ege. 


Etlingera BALSAM NA 


ODCISK! 


usuwa radykalnie bes bola uporcEp 


We nagniotki i zgrubiała naskórki 
Skład i wyrób: 


AptekaM.Ettingera 


Pó p'ac GOŁUCHOWSKICH 
SE BIR y 7 AES 


zrobił mi miejsce na kufrze; potem zam- 
knal drzwi, patrzył ma mnie przez chwilę 
swemi smutnemi i dobremi oczami, i rzekl 
powoli: 

-— Pan pocałował moją żonę!.- 

Chcialem wyjąkać jakies usprawiedli- 
wienie, ale on nie pozostawił mi czasu i 
zawołał: 

— Nie przepruszaj pan. Nie warlo. To 
hie pańska, wine... Nie... mie- Wiem, że 
to nie pańska wina. Pan zna mię tylko tak 
smutnego i przybitego. ale ja nie zaw- 
sze bylem takim... nie bvłem nim, zanim 
poznalem tę... 

I pogroził pięścią w stronę drzwi... 
Pan się dziwi. że mówię w ten spo- 
sób, ale panu mogę zaufać! Ta kobieta 
ropi tak z wszystkimi, oczaruje ich i wpa- 
dają w jej sieci. gdy najraniej się lego spo- 


dziewają. Wszyscy, co stają na jej dro- 
dze, tracą dla niej glowę, a gdy miną! 
kaprys, ona porzuca ich bezlitośnie. Pam 


pyta się w duchu: jak ja mogę to tolero- 
wać? Masz pan słuszność, ale widzi pan 
i ja wie jestem legalnie związany z tą ko- 
biełą i gdy jej zrobię scenę, porzuci mię. 
A ja... i tu głoś lego zalamał się — ja nie 
mogę żyć bez niej. Wolę nie widzieć, wo- 
lẹ milczeć!... 

Pochwycił moją rękę 

— Pan mię rozumie, prawda? Pan mną 
nie pogardza?.. Czy mam panu zdra- 
dzić rzecz ważną? — i przybliżył do mnie 
swą zbolałą twarz: — Bez niej ja jestem 
niczem--. moja sztuka jest niczetn., bez 
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Obrady M. Zjazdu Bibljofiów Polskich, 


„GAZETA PORANNA“ z dnia 31. maja 1928. 


PRZESZŁOŚĆ I PRZYSZŁOŚĆ BIBLIOFILSTWA POLSKIEGO. — PROBLEM „CZCIONKI POLSKIEJ“ 
SZATA ILUSTRACYJNA KSIĄŻKI. —ARTYSTYCZNY EXLIBRIS. — 


Lwów, 30. maja. 

(H) Obrady HI Zjazdu Bibljofi- 
łów miały objąć w poniedziałek 
trzy referaty przed południem, a 
trzy popołudniu. Odpadł jednak 
rano odczyt Mieczysława Opałka „O 
bibljopolach iwowskich* (z powo- 
du wydrukowania tego odczytu) 
oraz Aleksandra Semkowicza „Za- 
gadnienia z dziedziny introligator- 
stwa“. 

Odbyły się rano odczyty: Emila 
Zegadłowicza pt. „Gawęda Poety z 
Typografem" i Kazimierza Hartleba 
„Przeszłość i przyszłość  bibljofił- 
stwa polskiego“, popoludniu zaś Olgi 
Reichensteinówny „Szata ilustra- 
cyjna ksiażki“ (Problemy i postu- 
laty), Zofji Krystyny Remerowej 
„O grafice Dębickiego” i Zuzanny 
Rabskiej „Artystyczny exlibris pol- 
ski. 

P. Emil -Zegadłowicz, znany po- 
eta i tlumacz zajął się'w swoim od- 
czycie problemem t. zw. 

czcionki polskiej. 
Pragnie on, aby typografja polska 
miała swoją własną, oryginalną fi- 
zjognomię, aby się przepoiła rysa- 
mi swojskiemi i rodzimemi, a wy- 
emancypowała się z pod wpływu 
zagranicy. 

Prof. Hartleb przeszedł w refe- 
racie „Przeszłość i przyszłość bibłjo- 
fistwa polskiego” przejawy bibl jo- 
filstwa w średniowieczu, charakte- 
ryzując je jako podnoszenie cech 
wybitnie zewnęirznych (oprawa, 
pergamin, ilustracje rękopisów). 
Epoka odrodzenia, którą następnie 
zajal się przedmówca, przynosi do- 
piero uznanie cech wewnętrznych, 
ideowych, treściowych. Z kolei pre- 
legent przeszedł przejawy hibljo-- 
iilstwa w czasach późniejszych aż 
do najnowszych. Jako postulaty na 
dobę obecna postawił 

pogłębienie ruchu bibljofilskiego, 
objęcie także dziedziny ściśle nau- 
kowej, a wreszcie uspołecznienie 
łego ruchu zainteresowanie nim 
drukarza, wydawcy, antykwarjusza 
i ia Gb) 

b E GOCZNÓNAJ 
tej udręki, nie amiałbym już wzbudzać 
śmiechu... 

* 0 

Spotkalem go znowu po wielu lafśch 
w Medjolanie; był wymędzniały, zgar- 
biony, ale w lego twarzy nie było już tei 
okrutnej melancholji, co mroziła słowa na 
ustach. 

Poznał mię i wyciągnął do mnie rękę. 

-— Wie pan, co Siq' Z nią stało. W kil- 
ka miesięcy póżniej Lorenzina. uciekła z 
młodym chłopcem z dobrej rodziny, któ- 
tego wyssala, do ostatka; potem porzuciła 
go i pojechała do Paryża.. 

— Ba! — rzekłem, by go pocieszyć. — 
W gruncie rzeczy pozbyleś sie pan wielkie 
go Ciężary... bemustannej udręki... b 


| — Tak., tak. jestem leraz spokoj 
niejszy.« Æ początku rozpuczałem bar- 
dzo, ale potem opanowałem się... Tylko 


— dodał z gorzkim uśmicchem —- stało 
się. jak się słać musiało. Nie umiem już 
pobudzać publiczności do śmiechu. i je- 
éli chcę: zarobić sobie na życie, muszę 
grać role najsmutwiejsze, najposgpniejsze 
z calego repertuaru. Grywam oczywiście 
w trzeciorzędnych trupach i zmieniłem 
nazwisko! M 

Uścisnąłem jego rękę w milczeniu. 

Gdy myślę o Lorenzinie, rozumiem, iż 
nna mogla doprowadzić czlowieka do ta- 
kiego szału, że sprawiala mu udrękę, kn- 
nieczną, by pobudzać do śmiechu i nie 
pojmuję tylko, iż on nie zabił jej, jak psa. 
Może wówczas móglhy dale; pobudzać pu- 
bliczność do śmiechu. 

Tłum. F. M. 


ŁOPOLSKICH BIBLIOTEK. 

P. Olga Reichensteinówna zaję- 
la się zasadniczym problemem sza- 
ty ilustracyjnej książki. Omówila 
wyczerpująco, jak sprawa przed- 
stawia się także zagranicą, a więc 
w Niemczech, Francji, a także w 
Rosji. Rozważyła obszernie kwest ję 
stosunku treści do Hustracji. 

P. Zofj Krystyna Remerowa roz- 
patrzyla grafikę Stanisława Dębic- 
kiego. Poddału analizie twórczość 


| 
| 


ZNISZCZENIE WOJENNE MA- 


zdobniczą artysty książkową i afi- 
szową, przypadająca na lata 1905- 
1911. 

Wreszcie p. Zuzanna Rabska wy 
głosiła referat o artystycznym ex- 
łibrysie polskim, omawiając twór- 
czość Dębickiego, Mehoffera, Nor- 
błina, Jabłczyńskiego, Mękickiego 
i wielu innych. 

Na tem zakończyły się poniedział 


Workowe obrady |. Zjazdu Bihljolekarzy 


Polskich. 


Ww SPRAWIE POLSKIEGO INSTYTUTU BIBLICGNAFICZNEGO. 


ZAM- 


KNIĘCIE I. ZJAZDU BIBLIOTEKARZY POLSKICH WE LWOWIE, 


Lwów, 30. maja. 

(HJ). Wtorkowe obrady T. Zjazdu 
Bibljotekarzy Polskich. rozpoczęły się 
o godz. 9-tej przed południem. „Bek- 
cja Bibljograficzna pracowała od gudz, 
9-tej do 11-tej i objęła dwa  roleraty: 
J. Muszkowskiego: „Polski  instyint 
Bibljoyraficzny* (wraz z korelcrątem 
Si. Vriel-Wierczyńskiego) i I. Staczyń 
skiego: „Projekt utworzenia Polskiego 
Towarzystwa Bibljograficznego*. 

Bardzo ciekawy był odczyl p 
Muszkowskiego. Wobce tega, Że po- 
wolanie do życia Instytutu Bibljogra- 
ficznego przy Biblijotecc Narodowej w 
Warszawie możni. uważać na pod- 
Stawie 
dnia 24, lutego br. za fakt dokonany, 
autor referatu podjął zadanie Tozpa- 
trzenia, 

programu działalności tegoż 
Instytntn, 

wedlug brzmienia  rękopiśnnennego 
projektu Statutu Bibljoteki Narodowej: 

Ażeby najpierw odpowiedzieć na 
pytanie, jakie są istotne potrzeby ży- 
cia umysłowego Polski w zakresie hi- 
bljogralji, sulor daje przegląd majważ- 
niejszej literatury przedmiotu od po- 
czątku tego wieku. Rozpalrzywszy 
program Instytutu — Bibijograłicznego 
przy Tow. Biblioteki Publicznej w 


dekreiu Prezydenta Rzptej z. 


| 
| 
| 
| 
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PREREZTUZEDORZDKA WEP WE RZEZ OZ PEE = EPOK. 


Dom Zotnierza Wini 


Warszawie (1908) oraz. prase pp. 
Wierczyńskiego, Kuniizego, Bernac- 
kiego, Jarkowskięgo, Mocarskiego, La- 
ma,  Birkenimajera, Muszkowskiego | 
in. uutor uzyskuje jedenaście takich 
postulatów, obejmujących cały teren 
Iuljografji, Jednem z naczelnych ha- 
so! instytucji biblzograficznej central- 
nej powinno być ześrodkowamie prac 
i wysiłków w zakresie bibljografji. 

„Sekcia Bibliotek Naukowych“ obra 
dowala od godziny 10-tej do 11-tej 
i objęła. dwa referaty: M. Dzikowskie- 
go: „Wybór pierwszego i mastępnych 
wyrazów porządkowych (hasel) w ka- 
talogn alfabetycznym czasopism i wy- 
dawnictw ciągłych oraz J. Grycza: 
„Ogólna polska instrukcja dla sporzą- 
dzania ialfaketycznych katalogów biy 
bljotecznych* (postula. 

„Sekcja  Bibljotek Oświatowych“ 
obradowała od godz. 9-tej do 11-tej 
i objęła reforal F. Czerwijowekiego: 
„Projekt ustawy o bibijotekach gmin- 
nych". 

O godz. 16-lej nasiąpiło zamknięcie 
I. Zjazdu Bibljotekarzy. O godz. 17-ej 
dokonano urerzystego zamknięcia obu 
Zjazdów w Auli. Przeuówienie poże- 


Str. 7 
RRR MR: 
kowe obrady Zjazdu Bibljofiłów 
We wtorek obrady rozpoczęły się 
o godz. 3.60 przedpołudniem i obję- 
ły nasiępujące referaty: Aleksander 


Czołowski: „Zmiszczenie wojenne 
bibłjotek małopolskich”, Mieczy- 


sław Hartleb .„Kondotjer i wróg li- 
teratury", Maryla Tyszkiewiczowa 
„Polskie druki w Florencji“, Józef 
Fritz „Księgozbiory lekarzy łwow- 
skich 16 w. Witold Ziembicki „U- 
wagi w sprawie „Dryas Zamchana” 
Jana Kochanowskiego”. Kazimierz 
Hartleb „Dzieje spuścizny krolew- 
skiej”. 

P. Ałcksander Czołowski zwrócił 
w swoim odczycie uwagę na kala- 
strofalne skutki wojny dla niektó- 
rych bibl jotek małopolskich. W zaj- 
mującym przeglądzie przesunął 
przed audytorjum obraz ubytków 
bardzo cennych. Postawił wreszcie 
szereg ważnych postulatów, dotyczą- 
cych konserwacji pewnych nicod- 
powiednio pomieszczonych zbiorów. 

P. Tyszkiewiczowa. która we 
Florencji zajmuje się drukami pol- 
skiemi, znajdującemi się w tem 
mieście, podzieliła się ze słuchacza- 
mi szeregiem informacyj wprost fra 
pujacych. Habent sua fata libelli! 
Któż się spodziewał, iż niektóre 

biale kruki drukarstwa polskicgo 
powędrują aż tak dałeko! 

Bardzo zajmująco wypadł od- 
czyl dra Józefa Fritza o księgozbio- 
rach lekarzy lwowskich 16 w. Jak 
wynika z badań dra Fritza, byli lo 
Judzie — jak na owce czasy — bar~ 
dzo wykształceni i posiadający wspa 
niałe bibłjołeki prywatne. 

P. Mieczysław Hartlch omówił 
druk wloski w r. 1589: Domenico 
Moro „O zaletach stanu rycerskie- 


.g0'. 


Z wielkieęm zainteresowaniem 
sluchano również uwag p. Witolda 
Zicmbickiego w sprawie „Dryas 
Zamchana* Jana Kochanowskiego 
i Kazimierza Harileba o „Dziejach 
spuścizny królewskiej“. 

O godzinie 4 popołudniu w sali 
im. Mikołaja Kopernika Uniwersv- 
telu J. K. nastąpiło zamknięcie HI. 
Zjazdu Bibljofiłów Polskich. o go- 


an n zinie zaś 5 popołudni "OCZYS 
gnałne wypowiedział prezes Komisji pak? = a. „Po uroczyste 
orgawzacyjnej I. Zjazdu Bibljotekarzy AE 5 <jazdów. 
Polskich, dyr. Ludwik Bernacki, | a ZE 
Emi T] 


we Lwowie. 


en do 2 lal SIanąć 


ZNACZENIE TEJ PLACÓWKI DLA NAROTOWEGO WYCHOWANIA ŻOŁNIERZA ZROZUMIAŁ KOMITET LUDOWY DOMU 
ŻOŁNIERZA, — CAŁE SPOŁECZEŃSTWO WINNO POPRZEĆ REALIZACJĘ PIĘKNEGO ZAMIERZENIA. 


Lwów 30. maja. 

(ip) Jak już dnnosiliśmy w swoim cza- 
sie, powstal we Lwowie z poczatkiem roku 
bieżącego Komitet budowy „Domu Żołnie- 
rzą wc Lwowie”, a nieduwnd Tow. to do- 
prowadzilo do opracowania i zalwierdze- 
nia statutu i na szeregu: przedwsiępnych 
wębrań opracowało plan akcji celem zdo* 
bycia funduszów na ten cel. 

Dotychczasowa działalność Komitetu 
spotkala się już z żywem uznaniem uświa 


domionej części społeczeństwa, jak leż 
z pomocą, władz. 
Grunt pod budowe ofiarowuje gmina 


miasta Lwewa przy ul. Janionowskich, 
miasto wpłaci ua ion cel kwotę stu Lysice 
cy złotych w. dziesięciu tocznych ratach: 
Związek Ziemian wplaci również slo tysię 
cy złotych, po dziesięć tysięcy złotych ro- 
czuie, Ewanyglicka Gmina Wyznaniowa 
zdeklarowala 1000 zł, Woiako 50.060 zl. 
po 5.000 zł. rocznie, Kopalnie wegla w Ja- 
worznie po 5.000 zł.; były żuż też publicz- 
mie zgłoszone deklaracje w imieniu Izby 
Handlowej i |:zemysłowej, Izby Rękodzieł 
niczej,;  lKubiectwa, Zwiazku Scdziów, 
Związku Urzędników gminy m. Lwowa, 


Jźrachiśkiej Gminy Wyznaniowej Urzędni- 
ków Banku. Gospodarstwa Krajowego, Pp. 
rrof. Br. Chlamtacz i prof. Dr. Niemczy» 
cki zainicjowali 1 już na realnym grun* 
cie puslawii swą akcją — udział w tęm 
dziel: wolnych zawodów, prolesorów, u- 
rzędników. Są już w pełnym tuku zabic- 
gi, by ustalić konkretnie udział w lej akcji 
banków, duchowieństwa, poszczególnych 
ziemian, przemyslu, rękodzieła, kupiectwa, 
wolu. zawodów, urzędników, dla ustalenia 
lisły fundatorów „DOMU ŻOŁNIERZA”. 

Dla zainteresowania jednak szerokiego 
ugołu lą akcja należy uświadomić spole- 
czeństwu znaczenie le; placówki. i 

Rok rocznie uaplywa do maszego Mii- 
šta tysiące miodziezy ¿z różnych stron 
Polska, by tu odhyć służhę wojskową. wy- 
szkolić się i przygotować na obrońców i 
uświadomionych obywateli państwa pol- 
skiego, Na czas służby w wosku masto 
Nasze mb zasłąpić im rodzine. 

Jesłeśmy wszyscy dumni | sżczycimy 
się tylko ideową. wysoce ofiarną. pracą 
naszogo wojska narodowego. (iarącem pra- 
gnieniem tego wojska jest posiadać odyo- 
wiedni warsztat pracy, którego brak daje 


się dotkliwie odczuwać i pracę wojska 
niesłychamie ntrudnia, Odpowiedni gmach 
skupiałby żtcie kutturalno-oświatowe i lo- 
warzyskie calej 'kiłkułysiccznej zalogi 
|wowskioj, byłby szkołą - świetlicą pod na- 
zwą „DOMU ŻOŁNIERZA”, z salą wielką 
na. wykłady, równocześnic urządzoną jako 
sala gimnaslyczna,' teatralna, kinowa i za- 
bawowa, z różnemi iunemi ubikacjami ha 
pomnueszczenie bLibljoteki, czytelni. spół- 
dzielni, gospody i t. p. chodzi pilnie o po- 
siadanie tego „DOMU ŻOŁNIERZA”. Do- 
piero oh zogniskuje i rozwinie prawidłowe, 
zbyt obecnie rozdrobnione życie kulturni- 
uo-oświa(pwe i towarzyskie w calym gar 
nizonie, * dą ! 

Z powyższego wynika, że kazdy lubry 
obywatel, dbały o rozwój nasze, myśli 
państwowej, winien się przyczynić do jak 
najszybszej realizacji tego dziela. 

Gdy Komitet zapewni sobie rocznie 
kwote 70.000 zł, zl na przeciąg lut dzie- 
sięciu, co wobec wielkiej ofiarności na len 
ceł powinno niebawem nastąpić,  wledy 
otrzyma pożyczkę i będzie mógł rozpoczać 
badowę, hy do dwóch lat doprowadzić 
mmach pod dach. 
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Mężczyźni, których Się Ku 


„GAZETA PORANNA* z dnia 31. maja 1928. 


puje. 


UKLADNY MŁODZIAN, BOŻYSZCZE KOBIET, MORDUJE KOCHA NKĘ, BY ZDOBYĆ PIENIĄDZE. — 
CZAR „DOBRZE SKROJONEGO FRAKA“. —„MADONNA SLEEPINGÓW” I KULT BAWIDAMKÓW. —- 
ATMOSFERA FRYWOŁNOŚCI, PROWADZĄCEJ DO ZBRODNI. © 


Bukareszi, w maju. 
(m) Mimo, iż Rumunja obecnie 
przeżywa okres kryzysu polityczne- 
go, są w Bukareszcie pewne sfery, 
które w daleko wyższym stopniu niż 
sprawą kongresu w Alba Julja lub 
powrotu ks. Karola interesują się 
bliskim procesem słynnego morder- 
cy - dżentelmena, Gaitana. 
Wykwininy ten i z dobrej rodzi- 
ny pochodzący młodzian, był istnem 
bożyszczem dam ze sfer arystokra- 
cji rumyńskiej — 4 zarazem ich u- 
trzymankiem. Za miłość kaza! sobie 
płacić i to sowicie, co jednak nie wy- 
starczało mu na zaspokojenie wybu- 
jałych potrzeb. To też postanowil nie 
cofnąć się przed zbrodnią i przed 2 
miesiącami w podstępny sposób usi- 
Jowalł siekiera 
zamordować swą kochankę, 
bogatą wdowę Leonida,  poczem, 
przygotowaną zawczasu benzynę 
chciał rozlać w mieszkaniu i podpa- 
lić, po ograbieniu kasy, aby przez 
pożar mieszkania wraz z trupem, 
zatrzeć ślady. Zamach udał się tyl- 
ko połowicznie. Pani Leonida wy- 
szła z tej ponurej przygody z okrop- 
nemi ranami, które spowodowały u- 
tratę oka i urody. Mordercę, który 
uciekł i ukrył się, schwytano, a re- 
welacje na ile 
erotycznych stosurków 
w lak zwanem „łepszem towarzy- 
stwie“ stolicy, wywołały powsze- 
chne oburzenie. Słuszne uwagi na 
temat morałnego poziomu 
tak zwanej „złotej młodzieży” 
(dające się bez wielkich zmian za- 
stosować także i do wszystkich in- 
nych środowisk „kultury”) zamic- 
szcza jedno z pism bukareszień- 
skich, omawiając zbliżający się pro- 
ces Gaitana: 
„Dużo pisano niedawno 
o Hildzie Scheller 
z okazji stynnego procesu  berlin- 
skiego. Przed oczyma publicystów, 
psychologów, lekarzy, prawników i 
t. d. rozwinął się prablem psychiki 
seksualnej współczesnego dziewczę- 
cia 16 letniego, czyli „podlotka”. 
Drugim tego rodzaju malo do- 
tychczas omawianym choć codzien- 
nie i na każdym kroku narzuca ją- 
cym się uwadze problemem jest 
kwestja t. zw. 
„ulubieńca kobiet“. 
Obecne rozluźnienie, a raczej zu- 
pełny zanik obyczajów, doprowadzi 
ło stosunki obu płci do szczytu roz- 
pasania. Po stronie męskiej wytwo- 
rzył się typ, dawniej nieznany, t. zw 
„Vortanzera”, Jest to młodzian o 
móżdżku cielęcym o exterieur prze- 
ciętnie przystojnego hbawidamka, 
mający jako swój cały kapitał ży- 
ciowy, zamiast wymaganego da- 
wniej wykształcenia klłasyezno-lite- 
racko-naukowego — pewien zasób 
oklepanych frazesów, zaczerpniętych 
z niewybrednego słownika salonów 
i bulwarów, 
ogromną dozę bezczelności 
i tupetu, szalone przekonanie o swej 
supra - wartości, namiętne spojrze- 
nie podczernionych oczu, umiejętnie 
skopjowane z najbandziej „szlagie- 
rowych filmów“ a la Valentino a 
wreszcie — co najważniejsze — 
„dobrze skrojony frak“, 
pod którą to nazwą rozumiemy nie 


(Od naszego koresnondenta.) 
tylko frak, ale całokszali garderoby 
nowoczesnego młodzieńca, tak 
zwierzchnej, jak i głębszej... 

Terenem, na którym dziala i zwy 
cięża 

współczesny Casanova 
jesl sala dancimgu. Zbiera się tam 
liczne grono niewiast, których móż- 
dżki opanował bezapelacyjnie osta- 
tni nakaz mody: „żyj i tańcz, tańcz 
i żyj!”. Podłotki, rzucające się z ca- 
lym zapałem młodości na spotkanie 
bujnej fali uciech życia, niezaspo- 
kojone lub w części tylko zaspoko- 
jone mężatki, panny nie mogące się 
doczckać hymenu, wdowy niepocie- 
szone i pocieszenia laknące, staru- 
szki odmlodzone metodą nie tyle 
Woronowa co Erosa — wszystkie o- 
ne przychodzą na dancing, by zna- 
leść lam  „wyśnioną* namiasikę 
„mężczyzny” rozsławianego w dzie- 
siatkach powieści „vortanzerać — 


| 
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czyli ordynarnie mówiąc — 

męska koryntjankę 
kupowaną za oznaczone z góry ho- 
norarjum na godziny. 

W chwili, gdy zdeprawowana 
moralność nowoczesna zrodziła „vor 
tanzera" — zniknął typ 

„pietruszkującej panny“ 
czy pami. Niewiasta, bez względu na 
wiek, o ile ma pod ręką określoną 
ilość monety (wedle taksy) może li~ 
czyć z pewnością na szałone powo- 
dzenie. Będzie obtańtcowywana przez 
całą noc, iak długo, jak długo star- 
czy zapas gotówki. A bardziej przed 
sięlbiorcze  „madomny sleepiagów* 
poprostu wynajmują sobie sympa- 
tycznych danserów 
na godziny, 

od tej godziny do tej. 

„Madonna sleepingów”, narwana 
dama, poszukująca wrażeń za dola- 
ry, płacone gotówką „z rączki do 
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ręki" stworzyła typ naśladowany 
skwapliwie przez Europę. Zrodzona 
z popytu zhisteryzowanych a zamo- 
żnych damulek — wykształciła się 
i udoskonalliła klasa 
meskich dostarczycieli wrażeń 
„a la minute“. — Przysłowie o 
ómach, lecacych do światła, doznaje 
obecnie realizacji i to na niekorzyść 
kobiet. One są temi ćmami, które 
opalają sobie barwne skrzydełka w 
ogniu „namiętności niebardzo na- 
miętnej, bo będącej nie wypływem 
uczucia, lecz kombinacją wrażeń, 
zaczerpniętych z rozmówek z kole- 
żankami, z gazet, teatru, a najbar- 
dziej z kina. W takiej to atmosfe- 
rze rodzi się — nie do pomyślenia 
przed kilkunastu laty — histeryczne 
uwielbienie Rudolfa Valentino 
czy innego „ideału“, 
Czy to przerzucenie ośrodka cięż 
kości życia erotycznego ze strony 
kobicty na stronę mężczyzny długo 
się utrzyma, należy wątpić. — Meż- 
czyźni, których się kupuje, są sztu- 
cznym produktem ery powojennej i 
znikną tak, jak zazwyczaj znikają 
wszelkie przejściowe wybryki na- 
tury. Wówczas też przeróżne Gai. 
tany stracą rację bytu”. 
AN 


dllidanie ofiar (ilmowej epidemii. 


WYŁLĘGARNIE POL NEGRICH I VALENTINÓW SA DZIŚ ULUBIONYM SYSTEMEM ZAROBKOWA. 
NIA PEWNYCH PTAKÓW NIEBIESKICH. — FABRYKOWANIE ARTYSTY FILMOWEGO W CIĄGU 
7 MIESIECY ZA 245 ZŁOTYCH. — STO TYSIĘCY ZLOTYCH PRZEPADŁO, A REZULTATY NAUKI 


Lwów, 27 maja. 

(£) Toczący się obecnie proces 
„Rozwój-fiłlmu” odsłonił. w zczna- 
niach świadków tajniki owej dziś 
tak rozpowszechnionej epidemji, któ 
rej na imię „filmomanja”. Trudno 
wprost uwierzyć, jak liczne sę roje 
„fotegenicznych* gęsi i „walenty- 
nowaiych* żóltodzióbków, wśród 
których żerują różne 

przebiegle wygi, 

skubiąc ile się da, czyto pod posta- 
cią gotówki, czy też w innej formie. 
Niedawno pisaliśmy, jak się edby- 
wają takie „filmowe“ naciągania w 
Warszawie, gdzie różne Sprytne a 
szalbiercze  oschn'ki pod pozorem 
filmowania, torowały adepikom dro 
gę do jaskiń handłarzy żywego to- 
waru. We Lwowie niejędnokrolnie 
demaskowano już podobne imprezy, 
które pod płaszczykiem „kręcenia“ 
filmu, były zamaskowanemi wylę- 


HP 


SĄ UJEMNE. 
sarniami rozpusty i dawały aranżc- 
rom środki beztroskliwego, a lekkic- 
so życia. 

Niedawno zdemaskowano taką 
„Szkołę“ na Pomorzu, a obecnie w 
jednem z pism katowickich czytamy 
bardzo niepochlebne uwagi o pe- 
wnej reklamowanej wytwórni fil- 
mowej, istniejącej od 2 lat w Sic- 
mianowicach. Wytwórnia fa, zor- 
ganizowała szumnie reklamowana 

szkołę filmową, 
ohiccując adeptom za oplata 245 
złotych zupełne wyszkolenie w cią- 
gu 7 miesięcy. Szkoła ma okolo 120 
słuchaczów, teorelycznie podzielo- 
nych na 3 kursy. W rzeczywistości 
wszystkie trzy kursy „uczą się“ ra- 
zem w jednej sali. Wśród adeptów 
jest wiele 
osobników wykolejonych, 

dla których szkoła ta, jest tylko pla- 
szczykiem ich właściwej działalno- 


Zapalenie płuc -- uleczalne. 


SENSACYJNE ODKRYCIE AMERYKAŃSKICH UCZONYCH 


N. Jork, w maju. 
(+) Prof. Robert Borden z uni- 
wersylelu w Chicago twierdzi, że 


uczonym amerykańskim udało się 
wynaleźć niezawodne lekarstwo 
przeciw zapaleniu płuc, chorobie, 


porywającej tysiące ofiar i uchodzą- 
cej dotychczas za nieuleczalną. Cu- 
downe lo lekarstwo wypróbowano w 
wielu klinikach na przeszło 8 tysią- 
cach pacjentów z pomyślnym skut- 
kiem. Lekarstwo jesi trzymane na- 
razie w tajemnicy, a skład jego o- 
głoszony zostanie dopiero w jesieni 
reku bicż. 

Inny uczony dr. Hazełton Lwier- 
dzi, że medycyna w ostatnich cza- 
sach kroczy olbrzymiemi krokami 
naprzód. i że uczeni wynajdują obe- 


| 


enie lekarstwa na wiele chorób, u- 
ważanych dotychczas za nieuleczal- 
ne. Tak n. p. wiele wypadków cho- 
rób ocznych wyleczono odpowiednią 
djetą, t. j. zmianą ilości i jakości 
pokarmów, okazało się bowiem, że 
istnieje ścisla łączność między ner- 
wami wzrokowemi a żołądkowemi. 

Powyższe wiadomości są bardzo 
pocieszające dla ogółu cierpiącej 
ludzkości, jednakże radzibyśmy u- 
słyszeć ich potwierdzenie przez le- 
karzy europejskich, gdyż amerykań- 
scy uczeni, jakkolwick ich wiedza 
nic podlega wątpliwości — ulegają 
mimowoli nieraz iak pospolitemu w 
Ameryce  popędowi do reklamy i 
rozgłosu. 

—— 


ści, rozwijanej na corsie, w kawiar- 
niach i kabarelach. Wśród adeplek 
jest 
wiele podłotków, 

ulegających w atmosferze szkoły 
szybkiej demoralizacji. Poziom nau- 
kowy kursów urąga wszelkim wy- 
maganiom, czego wyniki okazują 
się przy egzaminach. Organizatorzy 
szkoły przyjmują uczniów, nie ba- 
cząc zupełnie na ich zasadnicze kwa 
lifikacje i obiecują dyplomy oraz 
engagement do wytwórni filmowej. 
W ciagu dwu lat wyciągnęli z ucz- 
niów 

około 100.000 złotych, 
a rezultaty tego sa takie, że przy e- 
szaminie nieszczęsne ofiary sztuki 
filmowej, wprost nie wiedziały co 
ze sobą zrobić, jak chodzić, jakie 
przybierać pozy ele. Jednem słowem 
egzamin wykazał całkowite nieprzy 
gotowanie adeptów i niesumienność 
ich „maestrów'. 

Zważywszy, że takie  skubanie 
„fotogenicznych* piskląt odbywa się 
w wielu miastach Polski, narażając 
mnóstwo młodych osobników na 
stratę pieniędzy, czasu, rozczarowa- 
nie, a często i upadek, należałoby 
raz już ująć 

w karby kontroli 
ten „przemysł“, który tylko kompro- 
mituje będącą w stadjum rozwoju 
(nie „Rozwoju'”) sztukę filmową w 
Polsce. 


ne an e E a 
NADESŁANE. 


P. T. Lekarze 
i Z kłady lecznicze! 


Sprzedam kompletne urządzenia para- 
finowo i oddam do dyspozycji fachową, Si- 
lę. A, PREVENDAR, Zakłań Kosmetyczny, 
Lwów, ul. Czarnieckiego 2, Hotel War 
szawski. 1583 
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REPAKCJA BEZWARUNKOWO MANU- 
SKRYPIÓW NIE ZWRACA 
Emad 

TEATR WIELKI: 

Środa 30 bm. o 7 wiecz. „Lohengrin“ 
(występ gość. St. Grnszczyńskiegoj. 

Czwartek, 31 bm. o 8 wiccz. „Niezłomną 
żona. 

Piatek, 1, czerwca o 7.30 wiącz. „Tru: 
padur“, gościnny występ St. Gruszczyńr 
skiego. 

Sobota, 2. czerwca o 380 pop- 
luffe“ (Świętoszek) — po raz ostatni. 

Sobota, 2. czerwca o 780 wiccz. „Opo- 
wieści Hoffmana. Goscinny występ Ho- 
łyńskiego. 


TEATR NOWOŚCI: 
Środa 30. bm. „tylko Ty..* 
zniżki). 
Czwartek, 31. bm. „Słodki kawaler". =- 
(80 pre. zniżki). 
Piątek, 1. czerwca „Młodość w maju“. 
Sobota, 2. czerwca „Młodość w maju". 


„Tar- 


(50 proc. 


Dzisiejszy wysłęp Stanisława Grusz- 
czyńskiego- Teatr Wielki daje dzis wspa- 
nizla oporę Ryszardą Wagnera „Lohen- 
grin“ — z gościnnym udziałem pierwszego 
tenora bohaterskiego Opery warszawskiej, 
znakomitego $prewaką i świetnego od- 
twórcy party] Wagnerowssich, Stanisława 
Gruszczyńskiego. (iłośny ten artysta śpie- 
wak, którego kilkakrolne występy na na- 
szej scenie w latach ubiegłych cieszyły się 
zawsze nadzwyczajnem powodzeniem, da 
się słyszeć tylka dwa razy tj. dziś w „Lo- 
hengrmie' i w piątek, 1. czerwga, w „Try 
badurze' Verdiego. Zniżki urzędnicze na 
występy Qruszczyjiskiego obowiązują. — 
Jutro, w czwartek 31 bm. — z powodu ma 
jące) się odbyć na sceme Teatru Wielkiego 
o godz. 6 wieczorem, Urmczystej Akademji 
19 pp. — przedstawienie kap, elnej komt- 
di Maugham'a „Niezłomna żona” rozpacz- 
nie się wyjatkowo o godzinie 8-mej wie- 
czorem.  Przępyszna la nowość angiels": 
zdobyła na naszej scenie pierwszorzędny 
sukces artystyczny, dzięki świetnej grze ar 
tyslów i niezwykle starannej reżyserii p. 
Zyteckiego. HO pre. zniżka przeznaczył 
dyrekcja Miejsk. Teatrów na  dzisięjsze 
przedstawienie areywesołej operetki W 
Kollo: „Tylko Ty,.* w Teatrze Nowniei. 
oraz na jutrzejszy ameretkę Leona Falla 
„Słodki kawaler". Obie oeratkj ukażą się 
w premierowej, pierwszorzędnej reprezen- 
tarji artystycznej. 


TEATR MAŁY. 

Środa, 30. bm. g, 7.30 w. „Sen u ży- 
wym księciu. Występ teatru „Nowa 
seocna'. 

Czwartek, 31. bm. g. 7.30 wiecz, „San 
o żywym księciu”. Występ łeairu „Nowa 
szena”. 

% 

Wczorajsza premiera „Scali“ wypadła 
doskonałe. Rewia „Gwałłu, kamorne', 
stanowiąca główną atrakcję programu 
okłaskiwana była gorącą, Niezwykle 
piękne dekoracje, staranna reżyserja i do 
skonała gra poszczególnych aktorów 
przyczyniają się do postawienia całości 
na najwyższej stopie artyzmu. Nowy pro 
gram powtórzony będzie tylko trzy dni, 
poczem uśląpi miejsca ostatniej premic- 
rze przed wyjazdem „Scali“ na tourne. 
(Zniżki ważne). 


Ostatnie przedstawienia „Snu © ży- 
wym księciu“ w Teatrze Małym. Intere- 
sująca ta sztuka W, Kruszewskiej, grana 
świetnie przez zespół b. artystów „Redu- 
ty“ wzbudza wielkie zainteresowanie swą 
treścią równie jak rewelacyjną insceni. 
zącją, odhiegającą daleko nd zwykłego 
szablonu. Znakomita gra artystów z pp. 
Kochanowiczem,  Wiercińskim, Vorbro- 
dtem na czele, oryginalne kostjumy i de- 
koracje, wysoce artystycznej dopełniaja 
całości. Niestety zespół teatru „Nowa 
scena“ w tych dniach żegna się za Lwo- 
wem, jadąc na dalsze tournee po Polsce. 

+ 
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APOLLQ; zona tańczy char. 
lestone". 
AVENUE: „Niewolażce z Rio de Janeiro". 
BAJKA: „Szlachetna zemsia”. 
GASINO: „Igrzysko aamiętności - 


GHIMERA: „Urwipołeć”. 


„Moja 


„GAZETA PORANNA” z dnia 31. mała 1928 


Nowa powieoć „Gazety Poranne” 


W numerze dzisiejszym rozpoczynamy druk świetnej i wysoce zajmują- 
cej powieści francuskiego antora LEONA GERARD p, t: 


„NIEŚMIERTELNY*. 


Nierwykle zalety, charakteryzujące ten utwór, jako jeden z najwybitniej- 
szych w tak ulubionej dziś dziedzinie beletrystyki nankowo-rensacyjnej — 
zapewnią naszym Czytelnikom lekturę, którą niewątniiwie zaspokoi ich naj» 


wvbredniefsze pod tym wznledem 


KOPERNIK - MARYSIENKA, 


wvVIaanania. 


Dziś środa i jutro czwartek 


Ceny do godz. Śrtej © 507%, zniżone na potężny £lm p. t 


CARSCY KSIĄŻĘTA waw aso 


FATAMORGANA: „Na fali życia”. 

KOPERNIK: „Carscy książęta. A 

LEW; „Pociąg widmo” i „Szalona Fifi”. 

MARYSTEŃKA: „Uarscy ksiązęta”. 

NOWOŚCI: „lindje, kraina busni* orąz 
2-aktewa komedja 


PALACE: „Ofiara kabaretu w Hong- 
kong”. a 
PASAŻ: „Szląchetna zemsta”. 


UGIGUHA: „Czarny Pirat". 
x 


Sensacyjny poranek kinematogratiez- 
ny. Staraniem sekcji kulturalna-oswiato- 
wej kinbu sportowego Policji Państwo. 
wej województwą lwowskiego, odbędzja 
się w niedzielę dnia 3. czerwca o g.12-tej 
w południe w sali kina „Palące” sensa- 
cyjny poranek Kinemstograficeny, na 
którym wyświetlany zostanie po raz 0- 
stalni wę Lwowie potężny dramat w 10 
aktach pt. „Białą siostra* z Liljana Gisb 
i Koimauem oraz wspaniałą komędja w 
8 akt. z Har. Loydem, nadła szereg pieśni 
nastrojowych iiomansów cygańskich od- 
spiewa zaana piesniarka p. Niua Kuiezy- 
cka. Bilety po znacznie zniżonych e- 
nach do nahycia w dniu poranką od g, 9 
rano przy kasie kina „Palace“ 


Odznaczenie. Z Warszawy donoszą, 
że dr. Oswald Balcer, prof. Uniwersytetu 
J. K. dyrekior Archiwum aktów ziem- 
skich i grodzkich otrzymal złoty Krzyż 
Zasługi za prace na polu organizacji ar. 
chiwym. 

Saon wiosenny w Pafacu Sztuki na 
pl. Targów zgrorsadza codziennie liczną 
publiczność interesującą się sztuką. Te- 
goroczny Salon daje przedewszystkiem 
przegląd twóręzości 'luwowa. £ poza lwo- 
wskich kollekcię prac wystawili: Artur 
Markowicz, lugenjusz Geppert, Adam 
ijunsch, Wanda Komorowska (pracę gra- 
ficzne), Emil Krena, Kasper Pochwalski, 
Mieczysław Filipkiewicz. W dwóch sa 
lach urządzone są wystawy pośmiertne 
świetnego grafika warszawskięga Śp. 
Jahłczyńskiego, oraz zasązczytnię znanego 
Iwowianina art. rzeźb. śp. Tadeusza Błot 
niekiego. Wystawa ta tak przez poziom. 
jak urozmaicony zespół jest gedną wi- 
dzenia dla każdego, kto interesuje się 
sprawami kultury. Wstęp 1 zł, dla aka- 
demików 50 gr., sindentów 25 gr. 

Wystawa dywanów wschodnich z po- 
wodu niezwykłej frekwencji zostaję prze 
dłużona jeszczć na krótki czas. Otwarta 
codziennie od 10—15, Gmach Muzeum 
Przem. (ul. Dzieduszyckich 1.). 

Polskie Tow. Połjtechnicznę. We Sro- 
de 30, bm. o godz. 138 wygłosi odęzyt p. 


prof. Edwin Hauswald pt. „Wrażenia 
przewodniczącego z Polskiego Zjazdu 


Naukowej Organizacji". Goście milę wi- 
dziani. 

Zwycz Welo Zrremadzenię wojew 
Koła stow. urzędników państw. admini. 
stracji z wykształceniem prawniczem, od 
będzie się w sobotę 2, czerwca o 6-tej po 
ol wę Lwowie w suk sesyjnsj Urzędy 
Woicw, przy ul. Czarnieckiegń. 

Apel do byłych i obecnych członków 
M. S. ©. Z okazji 10-lecia istnienią M. S$. 
O. (jesienią br.) Naczelny Komitet Orga- 
nizacyjny M. 5. O. przystąpił da wyda- 
nia Księgi Pamiątkowej, która zawierać 
będzie całokształt pracy M. $. O. w ogól: 
ności — a poszczególnych sezłonków w 
szczególności z reprodukcją podobizny 
Oddziałów, hądź poszczególnych człon 
ków. Komitet Redakcyjny Księgi zwraca 
się do wszystkich byłych i ohecnych 
miejscowych i zamiejscowych członków 
M. S. O. z apelem o hezzwłoczne dostar- 
czenie wszelkich opisów, notatek, rapor- 


tów, zarządzeń, faktów działalności, fo- 
tografji, pamiętników, przeżyć itp. mate- 
rjałów pod adresem Nacz. Komendy M. 
S. O. we Lwowie, ul. Zimorowieza 8. 1. p. 
Skrytka pocztowa 125. 

Wiosenna wystawa prób w handlu 
Marjana Bałłabana przy ul. Halickiej I. 
21. Urządzeniem tej wystawy młody ten 
kupięc a wyższem wykształceniu, oparty 
o starą trądycję roedawą słynnego hendlu 
„pod kogutkiem* złożył dowód, że umie 
stosować nowęczesne metody solidnej a 
sympatycznej reklamy. W pawilonie w 
stylu wschodnim, urządzonym z wielkim 
smakiem, publiczność ma sposobność za- 
poznać się z przednią wartością towa- 
rów firmy najprzedniejszych marck. 

Emigracja da Kanady. Tow. „Cana- 
dian Pacific Railwajl" zgłosiło zapotrze- 
bkowanie na 2.348 pracowników rolnych, 
na 35 służących i PO rodzin rolniczych. 
Drugie Tow. „Canadian Nationaji Rail- 
wail“ ną 1.700 robotników rolnych. Pań- 
stwowe urzędy pośrednietwa pracy podję 
ły już kwalifikowanie emigrantów na 
wyjazd do Kenady. Uwzględniani będą 
przedowszystkiem  kwalifikawani robot- 
nicy, którzy już uprzednio złażyli pada- 
nia. Emigranej przyjęci do obecnego kan 
tyngenłu winni przybyć do Kanady w 
czasie od 1. czerwca do 1. sierpnia. 

(—] Włamanła i kradzieże. Z mieszka: 
nia dra Aleksandra Rosięnkiewicza, zam. 
pl. Akademicki 2, skradziono wczoraj 
garderobę i nakrycie stołowe wartości 
-500 zł. — Na szkodę Reginy Reiss, zam. 
przy ul. Łyczakowskjej 1%., skradziona 
wczoraj garderobę wartości 250 zł, m Z 
mieszkania Antoniny Grach, zam. Fry- 
drychów 9. skradziono wczoraj gardero- 
bę wartości 130 zł. 

(—) Wyjaśnienie. W niedzielnym nu- 
merzę „Gazety Porannej" podaliśmy 
szczęgółowy pis eksplozji w fabryce 
agni sztucznych przy ul. Zielonej 48. 
Brzez przeaczenie denieśliśmy, że eksplo- 
zją tą nastąpiła w warsztatach automo 
bilowych p, Wacława Groo, podczas gdy 
eksplozja ta wydarzyła się w przyległym 
da warsztatów samochodowych lokalu p- 
Justyna Pragłowskiego właściciela wy. 
twórni ogni sztucznych. 

„. (-) Dziecko najechaneę przez wóz cię- 
Żmrowy. Wczoraj popoł. ną ul. Jabłonow: 
skich wóz ciężarowy najechał ną 5-let- 
niego Rubina Grada. Chłopak doznał cię- 
żkich obrażeń i został przewierięny do 
szpitala. Jak stwierdzili świadkowie wi. 
nę ponosi sam chłopak, gdyż uczepił się 
fury z tyłu, poczem dostał się pod koła. 
ER 


W sprawie obrołowego nodałkn przee 
imygłowego. Przelożeństwo „Słow, przem. 
fryzjerów * we Lwowie zwraca uwagę 
czlonków, błórym wymierzono podatąk 
nieustosunkowamy do ich faktycznych o- 
bretyw, aby uzasadnione przedstawienia 
przedłożyli do 3 dni biuru Słowarzysze- 
nia, niezależnie od wniesionego rekursu. 

EbRtWo. 
wzmak ywo 

Prywatny Zakład naukowy im. HB. Jor- 

wę Lwowie (ul. św. Mikołaja 16., 
rel. nr, 1436 i ul. Sobieszczyzny |. 15., 
tal. nr. 60) przyjmuje na rox 1828/29 wpi- 
sy uozniów do szkały powszachnej i do 
gimnazjum humanistycznego ad 1. czerw- 
ca br. od godz. 13 do 14. Przy Zakładzie 
mieści się internat. — Kistryn». 4414-10 

se 


7 znin 


Ławuuuwy Związek Chrz. pracowni- 
ków handlowych w Krakowie, ul. Smo- 
leńska 19, zawiadamia kupców i prze- 
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mysłowców, że przy Związku utworzoną 
została Sekcja zastępców i agentów han- 
dlow. przemysł. Sekcja prowadzi Biuro 
pośrednictwa pracy, mając siły zawodo- 
wo wyszkolone i wprawądzone. Zlecenia 
firm wykonujo odwrotnie. Adres: Sekcja 
zastępców, Kraków, Skrytka poczt. 284, 
Sekretąrz urzędnie od 17 do 19,30, Smo- 
leńską 19. 

W oporze wumazauwskiej gości obecnie, 
świetna miezzogopranistką Wanda Wer- 
mińska (Carmen“, „Lehengrin”), która 
następnie udaje sią na gościnne występy- 
da Gzechęsłowacj. Dalej operą stołeczna 
gościć będzie w tyeh dniach rumuńskich, 
artystów: dyrygenta E. Massiniego i basi-' 
sle G. Felesou. W czerwcu przybywają na 
występy Ada Sari i Teiko Kiwa. 

Zmiany w puchu osohowym na linji 
Tarnapol.Borki W. W związku z przebu- 
dową mostu między stacjami Tarnopol- 
Borki wielkie, linji Lwów.Podwołoczy- 
ską, ruch pasażerski odbywać się będzie 
5. czerwca przez przesiadanie podróż- 
nych i przenoszonie bagażu przy pacią- 
gach nr. 5452, 220, 219 i 5458. Przewóz 
bagażu poza ręcznym oraz przesyłek do- 
puszczony będzie tylko do Tarnopola 


—— er 


Amerykański sposób 
na btls 'ewików. 


Kto agitnje — zowłaje wygnany. 
Nowy Jok, w maju. 
(1) Władze Słanów  Zjednoczo- 
nych z iście amerykańską hezwzględ- 
nością tępią bolszewizm, usiłujący 
łam hez powodzenia zapuścić korze- 
nie. Niedawno sąd w Minnesota ska- 
zał na wydalenie ze Stanów obywatc- 
la łaiewskiego Jmrgansa za propagan- 
dę komunistyczną. 


Sprawa ta ważna jest z tego 
względu, że prawdopodobnie stanie 
się pracgdensem do wydalania agita- 


torów bolszewickich z Ameryki, Orzc- 
czenie sądu charakteryzuje -Jurgansu 
jako „członka orgamizacji która uzma- 
je, propaguje i zaleca «balenie siłą 
rządy Stanów Zj. lub wszystkich form 
prawa“ 

Sprawa Jurgansa toczy się już od 
r. 1920. Aresztowany został za prze- 
kroczenie akiu, z 18, natdz, 1918, skie- 
ruwanego przeciw agiłatorom komuni- 
stycznym. W r. 1920 wydane nakaz 
deportowania Jurgansa do Rosji, je” 
dnak wobec nieistnienia stosunków. 
dyplomatycznych między Ameryką a' 
Sowiętami, sprawa ta uległa zwłoce. 

rm feu 


J:szcze jeden fortel 
antyprohibicyjny. 


Nowy Jork, w maju. 

(+) Niezliczone są wprost i nie- 
zmiernie pomysłowe sposoby, jakich 
chwytają się Amerykanie, by omi-, 
nać tak dokuczliwe dla nich prawo 
prohibicji. 

Niedawno w stanie Vermout, tuż 
nad granieą kanadyjską, powstał 
klub gry w golfa. Ponieważ gra ta 
wymaga obszernego boiska, więc 
nabyto obszar, częściowo znajdują- 
cy się na  terytorjum kanady. Na 
tem ostalniem stanął też okazały, 
łokal klubowy, a w nim bufet, ob- 
ficie zaopatrzony we wszelkie na- 
poje „mocme“, zakazane w Stanach 
Zjednoczonych. 

Tak więc dowcipni członkowie 
klubu, jedyni może w Stanach Zj., 
nie potrzebując się uciekać do kon- 
trabandy, mogą się dowoli raczyć 
trunkami tuż pod nosem surowej 
policji Wuja Sama. 

Władze policyjne są bezsilne wo 
bec tego wybiegu, bo nawet gdyby 
na samej granicy postawiły płot, 
dzielący boisko na dwie połowy, to 
klubowcy paprosiu grać beda (i pić) 
po stronie kanadyjskiej... 


—0— 
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Tajemniczy transport 
broni. 


Bukareszt. w maju. 
Nasz korespondent bukareszteń- 


ski donosi: w Buzau na stacji do- | 


konano osobliwego odkrycia. Jeden 
z kolejarzy, wiedziony ciekawością, 
oderwał zmurszałą deskę w wagonie 


towarowym, przeznaczonym do Bal- ; 
li i ujrzał w środku skrzynię z na- | 


pisem „stare żełazo”. Przez szczeh- 
nę wiazl do środka i otworzył owa 
skrzynię, w której znalazi — mnó- 
stwo rewołwerów systemu Brow- 
ninga. O odkryciu swem zawiado- 
mił władze, które wszczęly sledz- 


iwo w lej zagadkowej sprawic. 
Przypuszczają, że iransport był 
przeznaczony dla jakiejś jaczejki 
bolszewickiej. 


—— 
Kącik radjowg. 


PROGRAM AUDYCJI RADJOWYTGH. 
Środa, 30. maja 1928. 

Warszawa (1111) 16.00 Odczyt p. L „O- 
pieky, spoleczna m. Wiednia nad dzieckiem 
szkołnem”. 17.20 Odczył p. l. „0 piażowa- 
niu“ z dzialu „łłygjena i medycyne". 17.40 
Hrogram dla młodzieży. 18.15 Muzyka io- 
syjska w wykonaniu orkiestry P. R. (Glin- 


ka, Borodin, Czajkowski i i). 19.35 Odczyt + 


p. t „Wycieczka w Beskidy Zachodnie". 
20.30 Koncert kameralny poświęcony 
twórczości Roberia Schumanna. Wyks- 
dawcy: Slarisława Korwin-Szymanowska 
(sopr.), L. Budkiewicz (czeło), I, Qzimiń- 
ski (skrzypce) i Feliks Szymanowski (forl.) 
22.00 Koenunżkaly. 

Kraków (566) 16.40 Odczyt p. t. „Kraj 
hagien t lasów — Polesie“, 17,44 Audycja. 
da młodzieży: „Opowiadania R. Kiplinga". 
10.35 Odczyt p. t. „Jak rozwijać kulturę mu 


zena, wygl. dr. Reiss doc, U. J. 20.00 
„O zawodzie inżynierskim' odczyt. 20.30 
Transm, koncerm z Warszawy. 

Poznań (344) Katowice (+20) Wilno 


(435) 20.30 Transmisja koncertu pośw. R. 
Schutmannowi. 

Wrocław (322) 20.380 Koncert- muzyki 
półmocnej, W programie utwory Griega. 

Kopenhaga 22.00 Komcert symfoniczny. 
Kompozycje Bethovena. 

Praga (349) 20.00 Koncert (Rossini. 
Verdi: Donizetti), 

Lipsk (366) 20.15 Koncert symfoniczny. 
(Schubert, Rubinstein, Spohr). 22.15 Redjo 
kabaret. 

Stuttgart (330) 20.00 Muzyka. kościelna. 

„Hamburg (394) 20.00 Recilal fortepia- 
nowy. pośw. utworom Ohopina. 

Frankiart (429) 20.15 Koncert syvmls- 
niczny pośw. utworom Brahmsa. 

Mołała (1380) 19.45 „Lohengrin“ operu 
R. Wagnera. 

Berlin (484) 21.00 Koncert kompozycji 
Czajkowskiego. 

Wiedeń (517) 20.30 Koncert kompozycji 


FEJLETON „GAZ, POR." z 


NIEŚMIERTELNY 


id 

Zgrzytnela brama. Pani Gregory za- 
świeciła lampke elektryczną na ganku 
i wyglądała uchyliwszy firanki. Już 
ósma! Byla to Wigilia Bożego Naro- 
dzenia, przygotowywano się do paster- 
ki i do wilji. Objad będzie spóźniony!... 
(Obserwowała męża  przechodzącogo 
przez zaśnieżony ogród. lej czarne o- 
czy dość piękne, nale zawsze zmróżone 
z powodu, krótkiego wzroku, jej wąskie 
usta przecięte jakby nożem u dołu 
twarzy wyrażał cierpkie niezadowole- 
nie. Świalło lampy wydawało się żól- 
te pośród mautowcj bieli tak jasnej, że 
widziało się niemal jak w dzień białe 


dachy, białe drzewa, białą drogę za 
opylonemi biało sztachetami, krzaki 


tonące w gronostajowym puchu. Pano- 
wała dziewicza niczem niczamącona 
cisza. I tylko turkot wózka zamykane- 
go w wozowni, odgłos kopyt końskich 
i grubych butów wiejskiego lekarza, 


| zdiął 


1 
„GAZETA PORANNA“ z dma 31. maja 1988. 


Z życia prowincji. 


Wiadomości z Buczacza. 


(Od naszego korespondenta.) 


Buczacz w maju 

Walne Zgromadzenie Związku ʻirze- 
łeckiego. 20. bm. odbylo się Walne Zero 
madzenie Zarządu Oddziału Strzeleckiego 
w Buczaczu. Zagail Lymez. kierownik öl- 
dzialu ob. Rtielfski. Na przewodniczącego 
wybrmo delegaie okręgu Lwów ob, Te- 
qdeusze Nowdka. Po sprawwzduniu uchwit- 
lono ubsałutorjum zarządowi. Referaty wy 
głosili ob. Nowak, Michał Żółkiewski i Ar- 
lur Potocki.+*Wybrano: prezesem Artura Ph 


REZ ZZ OZ O DZ OZ NZ ZZ, 


Maksa, Springera. (btw fortepianowe, 


„pieśni kwintet 


Czwartek, 31. maja 1928. 

Warszawa (1111) 12.30 Transmisja kon- 
certu szkolnego z Filhawnmonje Warszaw- 
skiej. Wykonawcy: Orkiestra filharmoniez- 
na, ll. Mossrkowski (śpiew) J. Dworakow- 
skt (skrzypce). W programie muzyka pol- 
ska. 16.40 Odczyt p. l. „Lampa katodowu 
— zławisko Fzyczne'. 17.45 Audycja Hie- 
vacka. 19.85 Odczyt p. t- „Zarząd gospodar” 
stwa rolnego w świetle nowoczesnej me- 
todłyks pracy”. 20.00 Pogadanka muzyczna. 
20.30 Muzyka lekka- Wykonaneey: Orkie* 
stra, Liljana Zamorska (Śpiew) St. Nawrocki 
(atomp.). 22.30 Muzyka taneczna. 

Poznan (314) 20.30 Recital foriepianu* 
wy prol. Feliksa. Nowowiejskiego. 

Kałowice (122) 19.35 Odczyt p. t. „Rola 
teatru w Życiu codziennem'. 20.30 Wie- 
czór muzyki starofrancuskiej. Wykonaw” 
cy: Olga Kwiatkowska (śpiew), J. Szateska 
(fert.), M. Szaleski (altówka). 2230 Muzy- 
ka taneczna. 

Kraków (066) 17.45 Słuchowisko Jile- 
rackie: „Pierwszy dancing bubuni" Klesz- 
czynńskiego, „Obey Człowiek“ Kaden Ban- 
drawskiego. 20.30 Transmisja z War- 
Szawy. 

Wroclaw (322) 20.30 „Das Madel aus der 
Vorstadt“ farsa Nestroya. 

Lipsk (356) 19.00 Transmisja z ratusza 
w Dreżnie z okazji zjazdu wszechnic. 91.30 
Koncert popularny (Goldtmark, Dvorak), 

Słuttyart (380) Frankfurt (428) 20.16 
„Hans Helling" opera w 3 aktach Marrch- 
nera. 

Rzym 447, 21.15 
Kalmana. 

Berlin (454) 20.15 
Amerika“ operetka w 
ga. 32,30 Dancing. 

Wiedeń (517) 
Wagnera. 

Medjolan (549) 
Verdiego. 


(UN 


„Bajadera operetka 


„Der Gohlfisch aus 
3 aktach P.. Oulbćr- 


19.00 „Walkieja 


OPEL 

20.30 „Traviata. pera 

2ucie gosvodarcze. 

PŁACIĆ PODATEK OD OBROTU! 
Lwów, 30. maja. 


Izka skarhowu komunikuje, że róż- 
nice pomiędzy kwotą wymierz. podal- 


doktora, Grégory ośmielały się gwałcić 
ją Swiętokradzko, 

Doktor otrząsał Sie ze Śniegu na 
schodach ganku, podczas gdy głupko- 
wata Marynia, służąca do wszystkiego, 
otwierała drzwi. Swoim zwyczajem 
natychmiast obuwie w przod- 
sionku z posadzką wylożoną kamién- 
nemi tłafelkami. Pani Grégory jako To- 
dowita Turezynka, przestrzegała pilnie 
lego meczetowego obrządku, Doktór, 


| zwykły Ormianin, widział w tem lytko 


chęć oszczędzania posgdzki. 

-— Masz prozent od Filipa —— rzekł, 
podając przyniesione zewiniątko. 

Twarz jego podobna do wizerunków 
Sulianów. wyrażala zły humor. Mial 
wielki, garbaty nos. wyłupiaste oczy 
podkrążone. faldami skóry  naksztalt 
kieszeni, szpiezasta. bródkę, duže, czat- 
ne wąsy i cere barwy pucrnika, Brako- 
walo mu tylko feza na tysinio. 

-—- Michale? Góż lo lakiego? — za- 
pytała Miriam. 

= Bzika kaczka. 
wczoraj. 

~- Nie mógł był dać jej woześniej? 
Mielibyśray ją na dziś wieczór! — zg- 
uważyła kwaśno pani Grégory. — Ma- 
ryniu powieś to na oknie w kuchni 


Zabił ją przed- 


| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 


ieczkowski, 


| wemi zaliezkami, 


4, 


2 
t 


ckiego, wiceprezesem Marianu Zakrzew- 
skiego, sekreiarzem Sl Skalaka, sxarbni- 
kicm Jana Rucińskiego ref. ośw. insp. Wa- 
gnera. ref. org. Dra Bylickiego, zustępcami 


M. Morasiewiczu, St. Gadoclie, J. Gerul- 
skiego. Komisja rewizyjna: Starosta Ku- 


aptekarz Lewicki i Ściasny. 
Zjazd uchwalił szereg wniosków organieu- 
cyjnych. Obrady zakorłszono entuzjasty- 
czną, manilestacją n acześć Pana Prez. Mo- 
ścickiego i Marsz. Piłsudskiego. 


ku od obrołu za rok 1927 a ustawo- 
przypisanemi. na 
tenże rok, zezwala. się uiścić bez kar 
za zwłokę i odsciek za odroczenie, w 
dwóch równych ratach, z których 
druga platna jest do 15. czerwca br. 
Do terminów tych nie będzie mial 
zastosowania lf-dniowy termin ulgo- 
wy. iNieuiszczone kwanialne zaliczki 
mrzypisune na r. 1927, podlegają na. 
natychmiastowemu Ściąynięciu wraz 
z karami za zwłokę, oraz z ewentual- 
nemi kosztami egzekucyjnemi. 
Odracza się również terminy plal- 
ności zaliczek na podatek nrzemysło. 
wy od obrotu Zu I i Jl kwartał 1928: 


zaliczka za I kwarłał winna być 
uiszczona do 15. lipca, za H zaš 


kwartał do 15. sierpnia (również hez 
14-duiowego ulgowcgo terminu. 
x 

Wzrost eksportu węgla. W ost. tygodniu 
przewieziono przez polskie porty Gdyniu | 
Tczew 4.520 wagonów węglu. t;. 175.037 ton. 
W porównaniu z tym samym okresem z i- 
ub. eksport przez nasze porty wynosi o 
46 vore. wiecej. 

—— 


GIEŁDY. 


iluś: WARSZAWSKĄ, 

Warszawa, 29. maja. (Tel. G. P.) Bank 
Handlowy 117, Bank Polski 180 i pół, 
Bank Przemysłowy 105, Bank Zachodni 
34, Bank Zw. Sp. Zar. 88, Spiess 162.50, 
Chodorów 152, Firlej 70, Zgierz «0, Wy- 
soka 170, Węgiel 104, Nobet 37, Cegielski 
47 Lilpop Rau 42, Modrzejów 15. Nor- 


blin 230, Ostrowiec A 142. B 130, II. 130, , 


Parowozy 56, Starachowice 632.75, Za- 
wiercie 31 i ćwierć, Borkowski 16 i irzy 
czwarte, Haberhusch 228. 

Warszawa, 29. maja. (Tel. G. P.) Sztok 
holm 238.65, Bejgja 12441, Holandja 
359.00, Londyn 43.42.35, N. Jork 8.88, Pa- 
ryż 33.02, Praga 26.35, Szwajcurja 171.39, 
Wiedeń 125.16, Włochy 46.67, 5 proc. po- 
życzka konwers. 67. poż. kolej. konwers. 
6%, pożyczka kolej. 104, pożyczka dolaro- 
wa 866, dólarówka 81, 8 proc. listy zast. 
banku Gosp. Kraj. 94, 8 proc, listy zast. 


Doktor poszedł do gabinetu, gdzie 
przyjmował po południu chorych, gro- 


madzących się w przyległym salonie, 
Żana kazala podać obiad j poszła za 
wm. Doktor odłożył torbę z przyhora- 
mi, włożył okragly, czarną czapeczkę 
i zaczął machinalnie ssać diugi cyhuch 
laki wzięiej z biurka. Wsjadł ciężko 
na fośclu krytym dywanową malera 
z lrendziami, błyszczącym ofl ozdób z 
imitacji bronżu aż zadżwięczaly sprę- 
żyny. Jego oczy o białkach żółtych, 
jas kość sloniuwa, zapatrzone były w 
jakiś mewidzialny punkt, ginacy w po- 
mroce. Zdawał się nie dostrzegać drob- 
nej ligurki Miriam, czyhającej na no- 
winki, aby mieć co rozpowiadać jutro, 
a nawel dziś wieczór, kiedy pójdzie 
na pasterkę. Luki gotyckie przedsionka 
kaścioła Marji Panny bedą rozbrzinie- 
waty od płotek, 

—- Ty masz jakies zmartwienie... — 
s'wierdziła pani Gregory. 

Zamruczał coś niewyraźnie, podo- 
liny do posągu obojętności. Na jednym 
końcu miał czarną czapeczkę, na dru- 
gim czerwone  safianowc pantofle, 
ciężki był i gruby. ręce miał też grube, 
Lorośnięte czarnym włosem. 

— A może niedobrze z którym z pa- 


| 
| 
| 
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Banku Rolnego 94, 8 proc. oblig. komun. 
Banku Gosp. Kraj. 94. 


GIEŁDA KRAKOWSKA, 
Kraków, 29. maja. (Tel. G. P) B. Pol- 
ski 179, Tohan 11, Zieleniewski 158, Sicr- 
szą gór. 10.80, Sicrsza el. 74, Chybie 5.50, 
Fiasecki 16. 


GIEŁDA ZURYCHSKA. 

Zurych, 29. maja. (Tel. G. P.) Paryż 
29.43 i ćwierć, Londyn 25.33 5/8, N. Jork 
5.1882 i pół, Belgja 72.40, Włochy 27.34 
i pół, Hiszpanja 86.85, Holandja 209.44, 
Berlin 124.25, Wiedeń 79.02 i pół, Sztok- 
holm 139.25, Oslo 139, Kopenhaga 139.20, 
Sofja 3.74 i ćwierć, Praga 15.58, War- 
szawa 38.15, Budapeszt 90.65, Białogród 
9.13 i ćwierć, Ałeny 6.90, Konstantynopol 
2.66 i pół, Bukareszt 3.21, Helsingicrs 
13.09, Buenos Aires 222. 


Wiedeń, 25. maju. (Tel. G. P.) Amster. 
dam 286.19, Belgrad 12.48 i ćwierć, Ber- 
lim 169.82, Bruksela 98.99 i pół, Buda- 
peszt 123.91, Bukareszt 4.38.1, Kopenha- 
ga 190.55, Londyn 34.63 i trzy czwarte. 
Madryt 118.83, Medjolan 37.37 i pół, N 
Jork 709.10, Oslo 190. Paryż 27.92, Praga 
21 7/8, Sofja 5.10.65, Sztokholm 190.50, 
Warszawa 79.77, Zurych 136.65, Amery- 
kańskie 706.10, Niemiecke 169.70, Wło- 
skie 34.36, Jugosłowiańskie 12.41, Pol- 
skie 79.70, Czeskie 20.97 3/8, Węgierskiu 
123.80, Szwajcarskie 156:40, Angielskie 
54.58, Renta majowa 0.616, Renta lutowa 
0.571, Tureckie 44.05, bankverein 27.10, 
Boderkredit 116.70, Kreditanstalt 60.60, 
Anglohank 29.45, Kompas 0.88, Lander- 
bank 37.20, Merkury 75. Kolej północna 
1054, Żivnosteńska 114, Austr. kol. państ, 
30.20, Kołej południowa 15.50, Goleszów 
136 į ćwierć, Cement 71 i lzy czwarte, 
Alpiny 32.70, Krupp 10.60, Rima 138.85, 
Skoda 254 i trzy czwarle, Siłesią 0.15, 
Fanto 10, Nafta 29.80, Śchodnica 11.85, 


GIEŁDA PARYSKA. 

Paryż, 29. maja. (Tel. G. P.) Londyn 
124.02 N. Jork 25.39, Belgja 354 i trzy 
czwarte, Hiszpanja 425, Włochy 133.80, 
Szwajcarja 489.50, Danja 681 i trzy 
czwarte, Hołandja 1025, Norwegja 680, 
Szwecja 681.50, Praga 75.40, Rumunja 
15.75, Niemcy 608, Wiedeń 357, 


GIEŁDA LONDYŃSKA. 
Londyn, 29. maja. (Tel G. P) N. Jork 
488.34, Holandja 12.09.68, Francja 424.02, 


Belgja 34.983, Włochv 92.67, Niemcy 
203.91, Szwajcarja 25.335, Hiszpanja 


29.17, Danja 18.192, Szwecja 18.197, Nor- 
wegja 18.225, Helsingfors 193.97, Praga 
t647, Wiedeń 31.70, Warszawa 18.50. 


OBROTY PRYWATNE. 
Lwów, 29. maja. 
FTendencja chwiejna. Kursa utrzyma- 
ne. Obrót średni. 


WALUTY: Dolary ameryk. 8.89.00-.- 
8.59.25, dolary kanad. 8.83.00---5.85.95. 
korony czeskie 0.26.25—0.26,50,  szylingi 
ausir.  1.25.23—1.25.75, leje  0.05.00— 
0.05.50, franki trancusk. 0.35.00-—0.35.33, 
franki szwajcarskie 1.71.7 .25, fun. 

R EBAM. APM 


cjentów ?.. Bidardem?.. Byłeś może 
u niego?... może chory? 

Joachim poruszył czapeczka. Bidurd 
był rzeczywiście chory. 

— QGóż nm jest? 


— Zaalenie płuc i oskrzeli -—— rzekł 
gardłowym glosem. -- W jego wiekul 

Czapeczka poruszyła się znowu. Mi- 
ram Jako żuna lekarzu ocenila odrazu 
nowiną i zrozumiała zaaferowanie me- 
ża. Mathiar, kasztelan 4 Varargus, moj- 
wigkszy bogacz w okolicy, najlepszy 


pacjent! Widziesa go kiedyś dawno 
temu, Nie wysoki, , chudy, sztywny, 


jakby ki; połknął, z głową odrzuconą 
w tył, nadęty i nieprzystępny. Naj- 
lepszy kliżent. Michal odwiedzał vo co 
tygodnia, nie licząc wizyt na osobne 
wezwanie. 

--- Ble on ma lat? 

-= D3.. Ale przywiązany do życia! 
Gdybyś go widziała! Kiedy go bada- 
lem, chwytał mnie za ręce między 


umierać!... Dam ci bogactwo, jak mnie 
wyłleczysz! 
(C. d: n.) 
—0—— 
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y szterlingi 43.40.00—43.80.00, czerwień- 
ce sow. za jeden 28.00—29.00. 

ZŁOTO: 20. koron 36.50.00—36.80.00, 
20 franków 34.50.00—34.80.00, 20 marek 
niem. 42.50.00—42.80.00, 10 rubli ros. 
47.00—47.30. 

SREBRO: Kor. austr. 0.67.00—0.68.00, 
5 kor. austr. 3.40.00—3.48.00, flor. austr. 


1.20—1.25, ruble rosyjskie  2.90—3.00, 
kopiejki za rubel 1 15—1.50. 
WENN WOK ZZ! EL 


OGLOSZENIA, 


WOLNE rOSALY. 

10 groszy za wyraz. 

BEET 

CHCESZ OTRZYMAĆ POSADĘ? Musisz 
ukończyć kursa fachowe koresponden- 
cyjne prof. Sekułowicza, Warszawa, 
Żórawia 42. Kursa wyuczają listownie: 
buchalterji, rachunkowości kupieckiej. 
korespondencji handlowej,  stenogtafji. 
nauki handlu, prawa, kaligrafji, pisania 
na maszynach, lowaroznawstwa, anm- 


gielskiego, francuskiego, niemieckiego 
Po ukończeniu, świadectwo.  Žaąadaście 
iaaah a 1 3671-3 


| RADIO-TECHINHA | 


do Aia owego wstąpie- 
nia poszukuje poważna firma 
dla swego tutejszego oddziału. 
Wymagana: 
1. nieprzeciętna techniczna 
znajomoś fa howa, 


KI 
2 dobra repr: zentacja, 


3. ewentualnie znajomość 
języka niemieckiego, 
4. zdolności akwizytorskie. 


Wzam an: 
w razie zadawalniającej dzia- 
łal ości 

1. stała p sada, 

2. odpowiednie 
dzenie, 

3. możliwość dalszego roz 
woju. 

Reflektanci odpowiadający 
powyższym warunkom zechcą 
złożyć wyczrpu ące, własno- 
ręcznie pisane podania, z za ą- 
czeniem odpisów świadectw 
oraz z, BLESPRJĄ tod szyfrą 
j > „Rad.o 


wynagro- 


mie 


STENOTYPISTKĘ, wzgiądnie maszynistkę, 
polsko-niemiecką poszukuje natychmiast 
na. jednorniesięczne zastępstwo Spółka 
akcyjna Oikos, Lwów, 3-go Maja 16. O 
sobisto zgłoszenia, między 8-mą a 15-tą. 

4587 


MANIEURZYSTKĘ przyjmę zuraz. Hersch 
Św. Zotji 3. Ą5OC 


ZAKŁAD FRYZJERSKI Czajkowski-Sul- 
żyński w Tarnopolu poszukuje zdolnej 
manikurzystki-ondulatorki oraz zdolnego 
pomocnika.  Refleztuje tylko na pierw- 
szorzędno siły. 4588-2 


EE L on © 
rOsAJY POSZUKIWANŁ ć 
3 groszo za wyraz. a 
cze" PORI IE) ae 
OGŁOSZENIE. Egzaminowany leśnik, ka: 
waler, pracowity, enengiczny z ośmio (8) 
letnią praktyką lasową w salidnych ma 
jętmościach, z bardzo dobremi referem- 
cjamm przyjmie zaraz posadę, a najchęt: 
niej w lasach zniszczonych, ze skrom- 


nem wynagrodzeniem. P. R. Leśnik przy 
radni « 4AT.. 


la rnefo w 


t 


„GAZFTA PORANNA” z dnia 31. maja 1928 + Str. 11 
STARSZA PANNA poszukuje posedy do I | SAMOCHÓD czteroosobowy mały w cenie e 
Pana lub Pani z golowaniam i ze szy- 800 dolarów sprzeda „Cyclecar', Lwów, RÓŻNE DONIESIENIA. 
ciem. Łaskawe zgłoszenia listowne, ul. Romanowicza 9. — Telefon 20—01. 10 promy a wyraz. 
Potockiego 50. Różycka. 4581-3 4462-3 zę WR 
——— r | NA PEŁNEM MORZU w Jastrzębiej Górze 
INTELIGENTNA panna szyje, haftuje i Nowootwarty Pensjonat „Baika-Polesie , 


ładnie naprawia bieliznę, roszukuje szy- 
cia po lepszych domach. Pod „Inteli- 
gentna. 4595-2 


PRZYJMĘ generalne zastępstwo za ewen. 
tualmą kaucją lub wyłączną sprzedaż od 
poważnej firmy lub fahryki na woje- 
wództwo  Tarnopalskie, Stanisławowskie 
względnie Lwowskie. Przysłąpię też do 
spółki z kapitałem i współpracą do przed- 
siębiorstwa handlowego lub przemysło- 
vesgo. Zgłoszenia pod „solidny imtenes" 
do biura ogłoszeń Grellesa, Tarnopol, Skryt 
ka pocztowa. 4588 


ZGUBIONO, ZNAŁEGLIONO. 
10 wadę za wyraz. 


ZGINĘŁA suka (wilk), wabi się Tina. 
Zwrócić za wynagrodzeniam 50 zł. Seelig, 
Słowackiego 4. 4603 


MIESZKANIA, SKLGŁY. 
10 groszy za wyraz. 


POKÓJ frontowy. osobne wejście, komfort, 
z wszelkiemi wygodami, centrum, zaraz 
odnajmę. Adres pod „Nowa Reklama", 

Batorego. 4601 


ZAMIENIĘ micszkanię  4-pokojowe, ewen- 
tualnie 5 przy początku ulicy Tarnow- 
skiego ma 4-pokojowe bliżej śródmieścia. 


Zgłoszenia „Pełny komfort", Biuro oglo- 
szeń Bmcka, Kościuszki 2. 4602 


KUrNO I SPRZEDAŻ. 
12 groszy za wvraz. 


DO SPRZEDANIA LUB ZAMIANY za real- 
ność we Lwowie posiadłość wiejską 17 
morgów blisko Lwowa, dwa damy mie- 
szkalna i t- d. sad, sław, obok las —- po- 
łożtnie urocze. Informacje kancelarja 
adwokata Grzesika i Korenckiego, Lwów 
u. Rourlarda Nr. 2. 4533-9 


KOŁOMYJA. Dwa damy w cemtrum, z o 
grodem pólmorgowym za 10.000 złotych 
do sprzedania. Biuro Pośrednictwą Dro- 
hobvcz. Piłsudskiewo 2. 4486.7 


WILLA murowana, piętrowa, 12 ubikacrj 
stłajnia,. geraż, instalacja elektryczna 
(tomiort, 300 sążni ogrodu i sadu przy 
stacji Brzuchowice zaraz do sprzedania. 
Zgłoszenia „Iskra“ Biuro Ogłoszeń 
Lwów. Lesionów 1. 458R4-7 


PORTEPIAN dłuższy za 950 zł. i fortepian 
krótki, krzyżowy sprzedam tanio Koper- 
-© nika 26 Skleniarski. 4580 2 


Najtaniej przerabia 
kołdry, materace w jednym dniu 


k. SHIBINSHI Lwów, Koparniśa 4 


Telefon Nr. 51-1). 


RAKIETY 1TENNISOWE 
naprawia angie skim apara- 
tem Welacy' począwszy od 
12 zł. za naciąg 
60 g. za :trun3. 
J} MIKOSIŃNSKI 
Z baw i - Papiery. 
iwów, Krz wa 25. 
(obok Akademickiej) 
Sprzedaje najanej atrany 
angie.skis i inna p zyborcy 
tennisowea. 


FIAT 503, prawie nowy, okazyjnie do 
sprzedana. Wiadomość tel. 10 3R. 45a” 


TAWALK modne 
letnie okazyjnie. 


pończócny rękawięzki 
Licht, Hetmańska 22. 


150%) 


URZĄJ mińlżzu. W NADWURRUJ 
ogłasza niniejszem 


KONKURS 


na budowę rzeźni mie skiej, 


Oterty firm słających do przetargu winne być na zasadzie saczegółowego pro- 
jekto i warunków, jakie są do rozpatrzenia w Urzędzie miejskim w Nadwórnej. 

Oferty wnosić należy. do Urzędu miejskiego w Nadwórnej do dnia 13, czerwca 
1928. Urząd miejski zastrzega sohie wolny wybór oferentów w całości lub w części: 
albo niemrzyjęcia żadnej oferty hez jakichkolwiek odszkodowań. 


45703 


Burmistrz: SWYSZCZ m- p- 


PARCELE budowlane za gotówkę i na ra- 


ty ul. Grochowska i boczne do sprzeda- 2 umeblowane wille. W czerwcu ceny 


„ANG Prac a zniżone. Inform. Warszawa, Marjen 
ap: Mariacki 10/1. 4504-20 sztadt 14—4. 4528- 


Ż powodu rexonstrnucji zawiaga *przudaje firma 


Bacia fred w Siolzm, M opolska Wschodnia, 


następujące maszyny: 

1 parowa maszyna Diiżniacza fabryki Topbam r. bud- 1894, przekrój cylindra 550 
mm, przesuw 100 mm, 78 obrotów n. m. koło obrotowe o przekroju 4000 mm, o 
12 rowkach na liny 50 mm. Maszyna zaopatrzona j&t stawidlem  rozpręśniam 
syst. Riedera, 2 regulatorami z urządzeniem do kondensacji. 

2 kotly hateryjne fabr. Breitfeld i Danek r. bud. 1904 o 10 ałm. nadciśnienia pow. 
os. 120 m? z kompl. armaturą, palenisko z rusztem schodkowym. 

2 kotły Bonillier fabr. Skoda No 1586-1507 pow- ogrz. po 85 m” o 7 ałm, nadciśnie- 
nia z kompl. armaturą, palenisko z rusztem schodkowym. s 

1 żelazny komin fabryczny 35 m wysoki 1400 mm średn. z żeliwną plytą funda- 
menłową z pizykotwieniem. 

3 injektory uniwersałae syst. Kódrting Nr. 10. 

2 injektory uniwersalne syst. Kódrting Nr. 11. 

1 trak fabr Topham Nr. 735 do przecierania prygm 36' skok #40 mm 200 obr. n. ua. 

7 pił krawędnych konstr. żel. dla pił do 800 mm średn- 

1 piła rozdzielcza konst żel. 

1 piła do przecierania bniuica, wysokość rzazu 350 mm- 

1 piła rozdzielcze taśmowa fabre Gubisch, BLignica, z autom, posuwem. 

1 obrzynarka, lisiak, fabr. Briinn-Konigefeldarfahrik, skok 500 mm. 

1 podwójna piła krawędna. 

1 lokamohiła fabr. Lanz, Mannheim r. bad. 1904, 8 atm. 

i irezyna fabr. Fiat o 4 cylindrach 95 mm średn. skok 115 mm szerokość tora 76 cm. 

1 łamacz kamienia fabr. Ganz, 270 obrotów na m. 

1 pług 5-zkibowy, nadający się do przyczepienia do traktora. 

1 drezyna fabr. Austro-Daimier e 2 oylindrach średn. — 86 mm skok 75 mm- 

1 tokarka do żelaza, dłogość toczenia 150 m 

1 frezarka, 


1 meuna ia nraaawania fahr Hatimann, 


HAGISTRAT MIASTA KAŁUSZA. 


Kałnsz dnia 25. maja 1028 r. 


Ogłoszenie konkursu. 


Prywatne Gimnazjum miejskie, typu staro „ klasycznego w Kałuszn ogłasza 
niniejseem 
KOŃ KURS 


na posadę; 

a) Kierownika Zakłedu. tudzień 

b) na posady nauczycięla filologii klasycznej i nauczyciela gimnastyki ma rok 
szkoluy 1928-1929 — to jest od 1. września 1928. 

Wymagane są pelne kwalifikacje dla szkół średnich, a bezwarunkowo zerwole- 
nie Min. W. R. i U. P. na nauczanie w roku szkolnym 1928-1328. 

Pokery analogiczne, jak w zakładach państwowych z ł0 proc. dodatkiem. 

Podamia g odpisami świadectw należywnosió na ręce Maniztrału miasta Kałasza 
w terminie do dnia 10- czerwca 1928- 


4573-3 


Oołoszenie przetargu olertowego 


Magistrat miasta Tarnopola rozpisuje niniejszem 


PRZETARG OFERTOWY 


na sprzedaż niżej wysrczególnionych przedmiotów, a to: 

1) 1 motor Diesla leżący 200 K. M. system Lietzemmajer fabrykat „Kónięnie!. 
der Maschiunenfabrik" sprzężony bezpośrednio z prądnicą prądu stałego 340 Volt — 
460 Am. 1403 K. W. — 165 obrotów na mi-natę. 

2) 2 zbiorniki żelazne z blachy 6mm, 10.mm, o pojemności a 9500 litrów. 

3) 1 zbiornik żelazny z blachy S-iam, o pujemności 20500 litrów. 

Wszystkie pmzałmioły sprzedane zostaną w stanie amontuwanym loco Miejski 
Zakład elektryczny w Tarnopolu. 

Przedmioty wymienione pod 1) mogą być nabyte jako całość albo też osobno 
motor, s osobno prądnica. 

Oma kupna płatna w terminie 3-dniowym po zawiadomieniu inieresonta o prey- 
jęciu złożonej oferty. Nabyte przedmioty mają być trudem i kosztem reflektanta 
zdęmonicwane i usunięte z M, Z. E w torminie do 4 tygodni od dnia zawiadomienia 
o prayjęciu oferty- 

Reflsktanci winni wnieść piesne oferiy umieszczone w 2 kopertach, z któ- 
rych wewnęłrzna ma nosić napis: oferta na kupno niektórych urządzeń maszyno- 
wych M. Z. E. 

Do oferty należy załączyć kwit kaey miejskiej w Tarnopolu na dowód złożenia 
wadjum w wysokości 5 proc. ofiarowamej cony. Termin do wnoszenia oferty upływa 
dnia 15. czerwca 1928. Wystawiona na sprzedaż przedmioty można oglądać codzien: 
nie w M. Z. E- w godzinach urzędowych. 

Magistrat zastrzega sobig prawo nieprzfęjęcia żadnej oferty i zarządzenie do- 
dałkowej ustnej licytacji. 


Komisarze rządu missta: WIKTOR WIELKOPOLANIN NOWAKOWSKI. 4572-2 


Burmistrz: (—) SOKOL (—) 


Sir. 12 


wÓj- 
yi 


skową, wydana przez 
sko Pruckrs Aron. 


daioi 
PHa- 


3457-0 


Jia 
„a SPORT" 


are wielkim wyborze 
helia. 


KĄPIELOWE plaszcze. czapki, trękoty, 
raczniki w esromuem wyborze „SPORT 
plac Halick: B ETOYMU) 


BERETY lraucuskie dla Pan, Panów i dzie- 
ci w rozmailych kolorach „SPORT“, pl 


Halicki 3. 4457-32 


PONŃOZOGHY umowe po each kazy 
nych „Malgorzata, Lwów, ul. Batorego 
3%, II. p. 4412-5 


CHOROBY WENERYCZNE i zastarzałe 
skórne, nenurasłenię seksnalną łaczy spe- 
cjalisła Dr. Frisch, Wałowa 11. Tel. 55-20. 


KAPELUSZEi woale żulobne poleca Topol- 
niecka, Kopernika ly Pasaz Mikolascha, 
l. p. 4045-3 


BIELIZNĘ Jumaską krajową i zagraniczeą 


po cenach  kotkurencyjnych  Piepee, 
Lwów, Boimów 7. 3788a-10 


KAWIARNIA, rostauracja bardzo wielka w 
wielkie mieście Malopolski da wydzier 
żuwwienia. Bium  Pośredniełwa  Drwho- 
bycz Piłsudskiego 2. 4380-2 

TERMOMETRY lekarskie po 2.50 zł. oraz 
wszelkie artykuly optyczne najldmiej po- 
lech trma SCHWARZ, Lwów, Subieskie 
g6 2 (róg jl. Marjackiegy" 


—, 

BEZINTERESOWNIE: (Czytelnizom „Gë 
zety Porannej'. Napisz imię, nazwisko. 
miesiąc urodzenia, otrzymasz dartas 
broszurę, określenie charakteru. zdolno- 
ści, przeznaczenia, Poznasz kim jestes, 
kim być możesz. Adresuj: Warszawa, 
Redakcja „Wiedza Tajemna“. Skrzynka 
pocztowya 571. Zalączyć niniejsze ogło- 
szenie, znaczek pocztowy ua przesyłkę. 

3794-83 


WAŻNE DLA LETNIKÓW 
Biuro pośredmictwa mieszkań dla letników 
w Karpatach w Kosowie 
załatwia wszelkie zlecenia odwrotną pou- 
rzią dle calego powiela.  43855-5 


4528-10 | 


DLA LETNIKÓW. PTodleśniów (stacja kole- | 


jowa migdzy 
wem) wita. 
chodu od stacji- 


Prztem. trzy minuty 
Foka z kuchnią 1 bez 


nad 


kuchni do wyna od 25. czerwud ez ar $ 1. g. 
1628 niżej con maksymalnych. Przeca- | sh 
lowna górska okolica. Punkt wyżóct Podwułoczesks. 15. mau II. 


wszelkich wycieczek. —-. Agloszenia . 
adresem: Stefan lurezyńsk» Podl 
poezia Mikuliczyn. 


ZGŁASZAJĄCYM się dv mega pensjonatu 
„rena” w Topolniry oświadczam 


w tym rokn prowadzić go bole lylko 
przez lipiec i sierpień, kto więć reflek- 
tuje na pobyt w tym czasie — proszę się 
zgłaszać: Hotel (ieormea w godzimach 
miedzy 9-—1l lub 3-—6 u qwrljera. 
4265-10 


Bujanki, Leżaki, Hamaki, 
Pantofle i Czepki do 
kąpieli 


tylko u $SUDHOFFA 


Lwów, 


Kupujcie wprost we tabryce! 


Za Zł. Kanapy. otomany, foteie, mate- 
racy, garnitury salonowe, kapy, 
narzuty, tirauki, portjey it p 
Meble dębowe, jasien'owe, for- 
nierowane sprzedaje każdemu bez 
porzczycieląa także na prowincji 


tygod. M A M E T As 


Spha z ogr. por, LWÓW, KRASICKICH 18a. 


CENY OGLOSZEN: 

Za wiersz 1-szpalłowy milimetrowy 
Tozer, 30 mm.) ogłoszenia zwykłe za tek- 
siem 12 gr, za wiersz f szpalł, milime- 
trowy (szer. 60 mm.) iadesłane 35 gr, 
za wiersz 1-szpalt milimetrowy (azer 
60 mm.) po kronice 40 gr, za wiersz 
1-szpalt. milimetrowy (szer. 80 mm) w 
tekście (kronika, repertuar, dzia! ekono 


Mikulrczynem à Tataro- ! 


Akademicka 8... 


UIR GT UY, RINAS 


inserujeie 
w GAZECIE 
PORANNEJ 


W ZNANEM LETNISKU PÓENSJONAĆ, do- 
skunule ący od szeregu lub z puwadu 
zmieny stosunków rodzinnych natych- 
miast do wydzierżawienia. Zalvszenia 
między 1 a 3 popołudniu, alby telefo- 
wiecznie (9-60. ulicy Zygmuntowska 5, Il 
mete, mieśzkunie 5, 1788-10) 

TEE Z Z Z CANONA 

WALNE  ZGHOMAUGSANIK  „Wiusuań 

skiego Bankn Kredytowego”, Spółdzizlni 


I 


b 


z odp. udział. w Podwotoczyskach odbędzie | 
się dnia 10. czerwca 1228 r. u godz. 9 w lo- f 


kaju biurowym w Podwołoczyskach Z ma- 
5 15 Sprawa- 
zg >, Za- 


i udzieie 
3 1 


ni Wybór T 


J 


Prezes Redy Nadzorczej. 


ŻYCIE BOLSZEWICKIE W SWIETLE WŁASNEJ SATYRY. 
«W cyrku i w fomm“, 

Obrazek I-szy: Pogromca zwierzął czuje się wsród tygrysów jak w domu. 

Obrazek H-gi: Obywatele sowieccy cznią się we własnym domu jak wśród tygry- 

Karykatura tygodn. sowieck. 


sów. 


miczny itd.) 50 gr., za wiersz 1 szpalt. 
milimetrowy (szer. 60 mm, w artrkałach 
100 gr. za wiersz 1-szpalt. milimetrowy 
tszer. 66 mmm.) na pierwszej stronie 60 gr. 
drobne ogłoszenia za «łowo 10 gr., drab 
ne ogłoszenia kupno Í sprzedaż za słowo 
12 gr., drobne ogłoszenia matrymonialne 


. korespondencja 12 gr. prywałne za atg 


wo 13 gr, dla potrzebułących pracy lub 


METAMORDHOSA 


RPadybafrwe USUA PIEGI. 
ZCZAEŃ I IDOC URRY COTE 


ierpisz na: REUMATYZM, ŁONANIE ilp. 
> SAPOMENTHOL MATOLI“ 


f Ogólnie znany i przez 
f polecany! — Prawdziwy tylko z marką 


Fabryka Śrosków Leczniczych w Krakowie. 


i 
| 
| 
| 
| 


używaj tylko 


licznych lekarzy 
ochronną PALMA 


(ylwórca EUAENJUSZ MATULA 


KRYNICA, pensjonat, 2t poknij, sali, 
kuchma, ewonlualnis tylko kuchnia, sala 
ol 15. czerwca do wynajecia.  Wiado- 
Imość: Mięsowiez Lwów, Sapichy 25 lub 
„hrytwicu. 4593 

mr 

FRANCISZEK NIEWCZYK 
Lwów, ul. Gródscka 2b. 

Tel. 26-75. 
Krajowa Wytwórnia in- 
atrumentów mu ycznych 
polaca plerwszor gdne iu- 
strumenty własnęgo wy- 
robu pod gwarancją po 
cenach. przys ępnych na 


warnukąch d godny h. 
Przyjmuje naprawy i 
przeróbki. 


Zawodowi muzy y o- 
trzymują opust 


nosady 3 gr, całą strona ogłoszeniowe 
285 zł. pół strony ogłoszeniowej 155 zt 
ała strona tekstowa 480 zł, cała strona 
vod nagłówkiem (1-sza) 570 zł Ogłosze 
nia zamiejscowe 36 proe droższa. =~ ŹR 
„głoszenia w miejscu rastrzeżonem. gło 
zenia osobno stojące I hez numeru doli 
„iamy 26 proc. Odpowiedzininośeł ra ter 
minowy druk ule przyjmujemy Porte 


Z drukarui Spółki wydawniczej: GRODKI I SPÓŁKA, pod zarz. J. PŁOCKIEGO, we Lwowie. 


Nr. 8573 


| Poważna zzgraniczna | 
| firma 
poszukuje dla swego tutejszego 
oddziau 


ioiei NA Ouro 


składający h się z 6—7 pokoji 

na parterze lub pierwszem pie- 

trze (nie wyżej), położonych 
tylko w centrum miasta. 


Pośrednictwo pożądane. Zgło- 
| szenia pod: Lokal, 
| r 
meee ea pom 


Wydzi + powiatowy w Zóławi 


podaje niniejszem do publicznej wiadomo- 
si, że duiu l2- czerwea 1998-00 gozi- 
p ue lote) przeprowadzi licytacyjną sprze» 
| daż 1 maszyny do wyrobu dachówek, 
znajdującą się w cegielni w. Skwarzawit 
Starej pow. Żółkiew, dokąd nabywcy moza 
| się zęglaszućń w powyżej oznaczonym ler 
mite, 
| 4578 


Komisarz rządowy. 
Starosta. 
(Podpis nicozytelay) 


tego ocznego zbioru kupuje 


J.A. Baczewski 


Zn esienie k. Lwowa, 
Płaci najwyższe ceny. 


~ Ko nkurs. 


lzba nstarjalna we Lwowie rozpi- 
suje konkurs na opróżnione posay 
notarjuszy w Gródbu Jagiellońskim 
iw Ubnowia, a ewentualnie ma imne 
posady w okregu Sadu Apel. we Lavo- 
wic przez obsadzenie tych posad o- 
próżnić sie mogące z terminem do 30. 
1928. | 4577 


ŻZDTWCŁ 


SZOFEREM 


ZAWODOWYM 


zostanie każdy po ukończenin rządowi» 
"mowaśnionych 
KURSÓW SAMOCHO 
BOWYCH 
14, Aleksandra Juhrega 
adw, ulica Kopernika 
garaze 1 galu wykładowy nu 
miejscu — Opłaty rataani- —- Ulgi dla P. T. 
Wojskowych, Akademikótw 1 bezrobotnych. 
Kandydaci wzpoczynają. vankę natychmiast 
mo zapisaniu się. Informacje i prospekty 
udziela. Zarząd Kursów. Wpisy codziennie. 


w iuónelki) 


1 BET ZWI AERO K 
Detail Hurt 
del. 19-61 
Wyłączna sprzedaż 
rowerów 


„Puch [j „Wafienrad“‘ 


Części składowe do wszys kich rowerów 
u vh"nej z tauiości firmy 
JAFÓB ROSENMAN 
Lwó «, Akademick » 26. 
Zamówienia z prowiucji odwrotnie. 


Przekazów nie bonifikujemy. -- Uwaga? 
walca ogłoszeniowe en podrłalnn= ag 
amów alt), tekstowe na 6 
iszpaltw). (czp. . 4 far 
PRENUMERATA mienteccamti 


| * dociawą ua miejsce lub prue. 
Syłką pocztowg «+ » : 4 W 
| ea dostawy +... A Lg 
to granłeą = PIEN” 


a O YYY A O A DT AR TO 


Odp. red. STEFAN KRZYŻANOWSKI. 


